
PolsRa speciainose - fizyka
Jeśli w ogóle można mówić o „narodowych specjalnościach”

w nauce, to z pewnością jedną z polskich specjalności jest fizy­
ka — zarówno teoretyczna jak i doświadczalna. Do głównych
osiągnięć ostatnich lat można zaliczyć , wyniki badań nowych
materiałów z pogranicza półprzewodników i magnetyków; ba­
dań zjawisk tzw. przejść wielofotonowych, wpływu właściwości

statystycznych na zjawiska optyczne czy badań struktury jąder
atomowych metodami rekacji jądrowych wywołanych przez
cząstki .alfa, deuterony i neutrony prędkie.

19 bm. we Wrocławiu rozpoczął się XXV jubileuszowy Zjazd
Fizyków Polskich; protektorat nad tym spotkaniem uczonych
objął premier Piotr Jaroszewicz. W obradach bierze udział ok.
700 polskich specjalistów oraz goście zagraniczni z Francji, Ka­
nady i Węgier.

Pozdrowienia dla uczestników zjazdu i całej wielotysięcznej
rzeszy fizyków polskich — naukowców i nauczycieli — skiero­
wał P. Jaroszewicz. W przesłanym z tej okazji liście zaakcento­
wał on, że coraz większego znaczenia nabiera kwestia powiąza­
nia fizyki z przemysłem, naukami biologicznymi, chemią, geo­
fizyką, astronomią oraz z zagadnieniami ochrony naturalnego
środowiska człowieka. Premier wyraził słowa uznania pod adre­
sem zespołu uczonych, który uzyskał ostatnio generację neutro­
nów syntezy termojądrowej za pomocą czystego wybuchu, po­
twierdzając raz jeszcze wysoką rangę polskiej fizyki.
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W związku z uprowadzeniem zachodnioniemieckiego przemy­
słowca Hansa M. Schleyera w Bonn podjęte zostały nadzwy­
czajne środki ostrożności. Dzielnica rządowa patrolowana jest
przez samochody pancerne policji, a pa Henie patrolują ten re­
jon jednostki marynarki wojennej, CAF — AP telefoto

W Nowym Sączu

Mieszkań przybywa, ale

potrzeby także rosną
Szansa w budownictwie indywidualnym

(INF. WŁ.) Na przestrzeni ostatnich 32 lat substancja miesz­
kaniowa Nowego Sącza podwoiła się, ale też 2,5-krotnie wzrosła
liczba mieszkańców'. I mimo że zakładane programy budownic­
twa mieszkaniowego są systematycznie przekraczane (o ponad 27
proc, w ub. 5-latce), a wskaźnik zagęszczenia wykazuje tenden­
cję spadkową — to skalę problemu określa szacowany deficyt ok.
10 tys. mieszkań u progu lat 80-tych.

Niezaspokojone potrzeby mie-
azkaniowe społeczeństwa nowo­
sądeckiego narzucają koniecz­
ność dalszego przegrupowania
aił i środków oraz zwiększenia
wysiłków dla rozwiązania tego
palącego problemu. Władze mia­
sta zapewniły dla spółdzielni
mieszkaniowej nowe tereny pod
budownictwo wielorodzinne dla
osiedli Barskie 2 i Millenium 2,
w których w najbliższej przyszło­
ści zamieszka ok. '12 tys. osób.
Dla przyspieszenia realizacji te­
go programu należy zwiększyć

potencjał wykonawczy NPB i
KBK oraz w szerszym stopniu
stosować nowe technologie bu­
downictwa przemysłowego. Słu­
żyć temu będzie uruchomiona w

IV kwartale br. prefabrykator-
nia NPB i planowana budowa

fabryki domów. W dalszej per­
spektywie zabezpieczone zostały
tereny budowlane pod nową
dzielnicę mieszkaniową Poręba
— Zawada na 30 tys. mieszkań­
ców. Niezależnie od tego będzie
rewaloryzowany zespół staro­
miejski, który w zasadniczy spo­

sób podniesie swój standard so­
cjalny.

Do roku 1980 powinno przy­
być 1.043 nowych domów w ra­
mach budownictwa jednorodzin­
nego, w tym 250 budynków spół­
dzielczych. W roku przyszłym w

dzielnicy „Wólki” stanie 50
pierwszych budynków jednoro­
dzinnych, zbudowanych własny­
mi siłami spółdzielni. Z zadowo­
leniem należy też powitać ini­
cjatywę Sądeckich Zakładów E-

lektrd-Węglowych, zamierzają­
cych budować własnym poten­
cjałem wykonawczym jednoro­
dzinne domki pracownicze w

dzielnicy „Helena”. Warto przy
tej okazji wspomnieć, że na te­
go rodzaju inicjatywy gospoda­
rze miasta przygptowali ok. 700

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Wczoraj przybył do Krakowa

przewodniczący Izby Lordów
Anglii, lord kanclerz — Elwyn
L. Jones z małżonką. Gościa
powitał zastępca przewodniczą­
cego Rady Narodowej Miasta
Krakowa prof. dr Jan Janow­
ski. Następnie lord kanclerz
spotkał się z przewodniczącym
Rady Narodowej miasta Krako­
wa Witem Drapichem i zapo­
znał się z najważniejszymi pro­
blemami rozwoju województwa
miejskiego krakowskiego. Goś­
cie zwiedzili także zabytki Kra­

skowa i Kopalnię Soli w Wielicz-
1 ce.

M Kanclerz

W. Brytanii
w Krakowie

Wieczorem przewodniczący
Rady Narodowej miasta Krako­
wa wydał na cześć gości uroczy­
stą kolację, w której uczestni­
czył także prezydent Krakowa
Jerzy Pękala.

Dziś, w drugim dniu pobytu
w podwawelskim grodzie dele­
gacja spotka się z prezesem Są­
du Wojewódzkiego i złoży wi­
zytę w Instytucie Ekspertyz
Sądowych.

Lord kanclerz Elwyn L. Jo­
nes przebywa w Polsce na za­
proszenie ministra sprawiedli­
wości. Był on pierwszym sędzią
ze strony Wielkiej Brytanii w

procesie zbrodniarzy hitlerow­
skich w’ Norymberdze. Lordowi
towarzyszy prof. dr Jan- Szcze­
pański.

Mimo niekorzystnych warunków

Rolnicy nadrabiają opóźnienia
Zebrano już ziemniaki z 300 tys. ha, ruszyła

kampania cukrownicza

Podobnie jak w czasie żniw, również obec­
nie pogoda nie sprzyja rolnikom zajętym przy
zbiorach roślin okopowych i pasz oraz sie­
wach zbóż ozimych i poplonów ozimych. W
minionym tygodniu — na skutek przejścio­
wych opadów deszczu, dużego spadku śred­
nich temperatur i utrzymującej się nadal w

wielu rejonach kraju nadmiernej wilgotności
gleby — jesienne prace połowę były bardzo
utrudnione. Mimo to rolnicy uporali się w za­
sadzie z drugim pokosem traw; ze znacznych
obszarów zebrali także trzeci pokos oraz

obsiali zbożami ozimych przeszło 460 tys. ha
i zebrali ziemniaki z ponad 300 tys. ha. Z wy­
jątkiem województw północnych i północno-
wschodnich — w pozostałych rozpoczęto zbiór
buraków cukrowych. W całym kraju trwają

też zbiory kukurydzy, którą PGR-y zebrały
już z ponad 35 tys. ha.

We wszystkich województwach rolnicy wy­
korzystują każdą możliwość przyspieszenia
jesiennych prac polowych, a przede wszyst­
kim — siewów zbóż ozimych. W północno-
wschodniej i wschodniej części kraju rozpo­
czął się już bowiem optymalny termin siewu
pszenicy ozimej. Chodzi więc nie tylko o ter­
minowe zasianie, ale i właściwe dobranie pól
pod uprawę pszenicy. Naukowcy Instytutu
Uprawy, Nawożenia i Gleboznawstwa zale­
cają wykorzystanie pod pszenicę — szczegól­
nie we wschodniej i południowo-wschodniej
części kraju — przede wszystkim pól, na

których w ciągu ostatnich dwóch lat nie było
roślin zbożowych z wyjątkiem owsa.

Przed

sesją

„klubu

londyńskiego"

20 bm. w stolicy W. Brytanii rozpoczyna się kolejna. sesja
„klubu londyńskiego”. Jest to nieformalne zgromadzenie przed­
stawicieli 15 państw eksportujących technologie i materiały ją­
drowe. Ma ono za cel wypracowanie takich zasad eksportu nu­
klearnego, które ułatwiając rozwój energetyki atomowej, unie­
możliwią jednocześnie jej wykorzystanie do budowy broni ato­
mowej.

Od r. 1976, oprócz Francji, Japonii, Kanady, RFN, USA, W.

Brytanii i ZSRR, w pracach „klubu londyńskiego” uczestniczą
m. in. CSRS, NRD i Polska. Udział Polski w tym gronie wy­
nika z faktu, że kraj nasz przygotowuje się do stworzenia —

przy znacznym udziale rodzimego przemysłu — własnej energe­
tyki atomowej, jest członkiem powołanej dla jej rozwoju orga­
nizacji państw socjalistycznych — „Interatomenergo”, dysponu­
je też liczącym się w świecie potencjałem naukowym.

W roku bieżącym na świecie działają 192 reaktory energetycz­
ne. Za 5 lat będzie ich prawie 500. Tym większe będą musiały
być wysiłki, aby niezbędna dla rozwoju społeczno-gospodarcze­
go świata energia jądrowa nie przyczyniła się do jego zagłady.

Polscy robotnicy pracujący przy budowie ru­
rociągu gazowego „Orenburg — zachodnia gra­
nica ZSRR” zakończyli w poniedziałek spawa­
nie rur na odcinku o długości 250 km, prze­
chodzącym przez obwód charkowski. Zadanie

Sukces polskich
budowniczych Orenburga

Wykonano przed ustalonym terminem. Tym sa­
mym polscy budowniczowie ułożyli już rury na

570 km tej magistrali. Był to trudny odcinek

prac, ponieważ wiódł przez obszar linii kolejo­
wych i autostrad. Obecnie polska załoga będzie
ustawiać rurociąg w obwodzie połtawskim i
wkrótce dojdzie do połączenia „polskiego odcinka”
magistrali z budowanym przez załogę NRD.

V Międzynarodowy
Festiwal Sztuki w Krakowie

(Inf, wł.) Wczoraj, rozpoczął się w

Krakowie V Międzynarodowy Festiwal
Sztuki. Otwarcia dokonał dyrektor
Komitetu Organizacyjnego John Cała-
brini. Ta tradycyjna impreza euro­
pejska organizowana jest trzy razy w

roku: we Włoszech w Palermo, w

Belgii w Brugii, oraz w Krakowie.
Festiwal sprowadził do Krakowa 65
wybitnych światowych zbieraczy i ku­
stoszy — koneserów sztuki, m. in. z

Austrii, RFN, Szwajcarii. Wczoraj go­

ście uczestniczyli w konferencji zor­
ganizowanej na Wawelu przez prof.
Jerzego Szabłowskiego. W programie
najbliższych dni — goście przebywać
będą w Krakowie do 25 bm. — zwie­
dzanie zabytkowych i kulturalnych o-

biektów Krakowa i okolic (m in. Pie­
skowej Skały), wystaw (np. wystawy
współczesnej grafiki polskiej w Muze­
um Narodowym) oraz zbiorów i ma­
nuskryptów w Bibliotece Jagielloń­
skiej. (AR)

Plenum CK SD
WARSZAWA (PAP)

19 bm. pod przewodnictwem
Tadeusza W. Młyńczaka, obra­
dowało VIII plenarne posie­
dzenie Centralnego Komitetu SD

poświęcone zadaniom instancji
kół i członków stronnictwa w

kształtowani! i realizowaniu

polityki zatrudnienia i kadr dla

organizacji usługowych.
W podjętej uchwale CK SD

stwierdza, że decydujące zna­
czenie dla wykonania założone­
go w rządowym programie pod­
wojenia wartości i ilości usług
w bieżącym 5-leciu oraz dla
dalszego ich rozwoju — ma

konsekwentna realizacja zmian
w strukturze zatrudnienia. Zgo­
dny z potrzebami wzrost za­
trudnienia oraz odpowiedni do­
pływ wysoko kwalifikowanych
kadr dla organizacji usługowych
to jeden z podstawowych wa­
runków zwiększenia udziału u-

sług w ogólnym spożyciu i przy­
spieszenia dynamiki ich rozwoju.

Komu zagraża cholera?
W Polsce nie ma powodów do obaw, ale niczego nie należy lekceważyć

WARSZAWA (PAP)
Doniesienia prasowe informują o rozprzestrze­

nianiu się cholery w krajach Bliskiego Wschódu
oraz o pojedyncznych zachorowaniach w Euro­
pie.

Dziennikarz PAP zwrócił się do dyrektora de­
partamentu sanitarno-epidemiologicznego Mini­
sterstwa Zdrowia i Opieki Społecznej — doc.
Wiesława Magdzika z prośbą o odpowiedź na

kilka pytań
@ Czy istnieje niebezpieczeństwo rozprzestrze­

niania się cholery w Europie?
— Z uwagi na szybkie'środki transportu —

komunikację samolotową — możliwość przenie­
sienia się pojedynczych przypadków istnieje
Równocześnie jednak uważam, iż warunki sani­
tarne w Europie, rozwój służby zdrowia oraz

metody, którymi rozporządza medycyna w wal­
ce z tą chorobą — są w stanie zlokalizować i

opanować owe pojedyncze zachorowania i nie
dopuścić do rozprzestrzenienia się zarazka.

0 Jaką rolę spełniają szczepienia?
— W odróżnieniu od innych chorób zakaźnych

chronią organizm na stosunkowo krótki okres,

bo tylko na pól roku, a poza tym są mniej sku­
teczne.

0 Co należy zalecić osobom przybywającym z

krajów, w których choroba ta obecnie wystę­
puje?

— Znamienny jest okres 5—6 dni od momentu
zakażenia się; jest to faza rozwijania się za­
razka Dlatego też osoby, wracające z krajów
dotkniętych zachorowaniami na cholerę, nie po­
winny lekceważyć najmniejszych dolegliwości
żołądkowych, trawiennych, ale bezzwłocznie po­
winny zwrócić się do lekarza. Służba zdrowia

rozporządza środkami, które szybko pozwalają
opanować chorobę.

’

W Polsce ostatnie przypadki cholery miały
miejsce podczas I wojny światowej. Od tej pory
nie zanotowano ani jedego dalszego zachorowa­
nia.

GENEWA (PAP)
Światowa Organizacja Zdrowia (WHO) otrzy­

mała dalsze meldunki o ogniskach cholery w

różnych regionach Azji i Bliskiego Wschodu. W
zasięgu epidemii znalazły się Syria, Liban, Ara-

(DOKONCZENIE na STR. 3)

WARSZAWA (PAP)
Zgodnie « zarządzeniem

prezes* R»dy Ministrów z

dnia 11 stycznia br. w spra­
wie wprowadzeni* czasu let­
niego 1 zimowego — w nocy

W niedzielę
cofamy

wskazówki
z soboty na niedzielę (z 24 n*

25 września br.) o godzinie 2

czasu obowiązującego (wscho­
dnio-europejskiego) cofamy
wskazówki zegarków na go­
dzinę 1, która będzie godziną
początkową czasu zimowego
(środkowo-europejskiego). NRD. Migawka z miejscowości Bad Langensalze w Turyngii

mającej już 750 lat. Fot. CAF — ADN

^ŁTRYBUNA
Mrożonki —

daniami na zamówienie?
Mrożonki wymyślono jako udogodnienie, dzięki któremu

można szybko zjeść smaczne danie. Tymczasem w Szczawnicy-
Krościenku w restauracjach prowadzonych przez miejscową
GS na dania z „mrożonek” czeka się dłużej niż na potrawy
przygotowywane w kuchni na zamówienie. W restauracji
„Palenica" uprzejme kelnerki bez najmniejszego zażenowa­
nia informują, że na. pyzy przygotowywane z „mrożonek” trze­
ba będzie czekać około 40 minut, a może nawet całą godzinę.
W „Przełomie" to samo danie zobowiązują się podać^ za 20
minut, po czym kelnerka przyjmująca zamówienie znika i nie

pojawia się przy stoliku przez ponad 40 minut. Jeśli gastro-
nomikom z pienińskiego uzdrowiska, przygotowywanie za­
mrożonej — a więc gotowej już potrawy, zajmuje tak wiele
czasu, informację o tym warto by umieścić w karcie potraw.
A może jednak udałoby się skrócić czas oczekiwania konsu­
mentów na dania z mrożonek?

J. S.
(nazwisko i adres znane redakcji)

Wrzesień w Tatrach. Fot. CAF — Momot

Już na

tyrysnidi

szlakach

(Obsługą wł.) Wczoraj rozpo­
częła się największa na konty­
nencie europejskim impreza tu­
rystyczna — XXII Centralny
Międzynarodowy Rajd Przyja­
źni „Szlakami Lenina”. Już po­
nad 1000 osób wyruszyło na tra­
sy siedmiodniowe nizinne i gór­
skie, nieco później rozpoczną
wędrówkę turyści na tra­
sach czterodniowych, trzydnio­
wych, dwudniowych i .jedno­
dniowych. W sumie w tegorocz­
nym Rajdzie Leninowskim we­
źmie udział 7000 uczestników, w

tym ekipy ze wszystkich państw
demokracji ludowej, a także
Belgowie.

Jedna z drużyn rajdowych
rozpoczęła wczoraj wędrówkę
sprzed Muzeum Lenina w Kra­
kowie Byli to żołnierze Wojsk
Ochrony Pogranicza. Po zwie­
dzeniu Muzeum wyruszyli oni
pieszo na trasę nizinną prowa­
dzącą przez Poronin do Zako­
panego. gdzie zameldują się w

najbliższą niedzielę.
Ale największym zaintereso-

(DOKONCZEN1E NA STR, 2)

(Inf. wł.) Przy Rozgłośni Polskiego Radia w

Krakowie istnieje od trzech lat jedyny tego ro­
dzaju w kraju Klub Kobiet Wiejskich prowa­
dzony przez redaktor Irenę Wierzbanowską-Ka-
walec. Na comiesięcznych spotkaniach członki­
nie tegoż Klubu dyskutują przed mikrofonem
nad zaproponowanymi przez siebie wcześniej
tematami: zdrowia, wychowania . dzieci, życia
rodzinnego, obyczajów itd. Biorą również udział

Klub „Gospodynie"

przed mikrofonem PR w Krakowie
w tych dyskusjach przedstawiciele instytucji,
których dotyczy omawiany problem. Audycje te
można usłyszeć w każdy czwarty czwartek mie­
siąca o godz. 12.05 w programie TV.

Kobiety chętnie przychodzą do Polskiego Ra­
dia, doceniając wartość tych sd. tkań, niektóre
jak: Karolina Lelek, Władysława Pasek, Anna

Kaczor, Ewa Krawczyk-Zićlińska, Maria Beez-

warzyk, Zofia Harmaj i Emilia Orpel związały
się z tą społeczną działalnością na dobre. „Sły­
szymy, jak komentuje się nasze audycje, często
też widzimy dobre ich skutki" — opowiadają..

„Ich spojrzenie na poruszane sprawy jest świe­
że, formułują ciekawe wnioski ,

— mówi red.
Wierzbanowska — bo problemy te znają z co-

dzienrtego życia fan)

XXXII sesja
ONZ

rozpoczyna obrady
Dziś po południu rozpoczy­

na się doroczna XXXII sesja
Zgromadzenia Ogólnego Na­
rodów Zjednoczonych. Jej
porządek dzienny obejmujący
blisko 130 punktów oraz licz­
ba zapowiedzianych już 142

wystąpień w debacie gene­
ralnej należą do rekordo­
wych. W sesji weźmie rów­
nież udział największa liczb*
119 członków ONZ, gdyż już
w dniu jej otwarcia przyję­
te zostaną: Socjalistyczna
Republika Wietnamu i Re­
publika Dżibuti.

W projekcie porządku
dziennego największą grupę
tematyczną stanowią proble­
my polityczne oraz sprawy
stosunków gospodarczych
„Północ-Południe” ustano­
wienia nowego ładu gospo­
darczego.

Strzelanina

w strefie Gazy
W okupowanej przez Izrael

strefie Gazy dwóch Arabów
zostało zastrzelonych prze*
żołnierza izraelskiego. Oko­
liczności wypadku nie są zna­
ne, ponieważ siły izraelskiej
służby bezpieczeństwa oto­
czyły miejsce strzelaniny n:»

dopuszczając postronnych ob­
serwatorów.

Lewica francuska

wznawia konsultacje
Podczas konferencji praso­

wej, która odbyła się w po­
niedziałek przed południem,
sekretarz generalny FPK,
Gęorges March Ais, poinfor-
formował, że dziś zostaną
wznowione rozmowy przy­
wódców trzech partii lewi­
cowych (FPK, Partii Socjali­
stycznej i ruchu lewicowych
radykałów), poświęcone o-

pracowaniu wspólnego pro­
gramu politycznego. Rozmo­
wy te zostały przerwane w

ubiegłą środę po kontrower­
sjach na temat zakresu na­
cjonalizacji przemysłu i nie­
którzy obserwatorzy prawi­
cowi zaczęli już nawet mó­
wić o końcu jedności lewicyl
Badania opinii publicznej
wykazują, że w wyborach do
Zgromadzenia Narodowego,
które odbędą się w marcu

przyszłego roku, lewica fran­
cuska ma duże szans przeję­
cia władzy od rządu koalicji
centroprawicowej.

Benneter

wykluczony z SPD
Federalna komisja roz­

jemcza SPD potwierdziła w

poniedziałek orzeczenie z 2
czerwca br., na mocy które­
go były przewodniczący or­
ganizacji młodzieżowej SPD
„Młodzi Socjaliści” (JUSO)
Klauś-TJwe Benneter został
wykluczony z partii socjalde­
mokratycznej.

Jak wiadomo, Klaus-Uw*
Benneter został zawieszony w

prawach członka, a następni*
wykluczony z SPD przez za-

chodnioberlińską komisję roz­
jemczą za poglądy sprze­
czne z oficjalną linią kie-
rownictwa SPD, dotycząc*
m. in. współpracy socjalde­
mokratów zachodnioniemiec-
kich z komunistami. Benne­
ter postulował współdziała­
nie z komunistami dla reali­
zacji określonych celów.

Mengele przebywa
w Paragwaju?

Jak podał tygodnik amery­
kański „Time” w Paragwaju
ma przebywać osławiony
zbrodniarz wojenny dr Josef
Mengele. W czasie wojny
przeprowadzał on w Oświę­
cimiu pseudomedyezne eks­
perymenty, doprowadzają*
do śmierci lub kalectwa wie­
le tysięcy więźniów.

Według „Time” Mengel*
przybył do Paragwaju w

1959 r. i zamieszkał w miej­
scowości San Antonio. M*
on obecnie spełniać rolę do­
radcy faszystowskiego rządu
paragwajskiego szczególnie
przy akcji wyłapywani*
rdzennej ludności indiań­
skiej. Od dłuższego czasu w

Paragwaju wyłapuje się In­
dian z terenu kraju i zmusza

ich następnie do niewolni­
czej pracy na miejscowychi
ylantacjaci'
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Jak najbliżej
ludzkich serc

Wczorajsze zebranie dzien­
nikarzy partyjnych środowi­
ska krakowskiego, na któ­
rym wybrano delegata^ na

konferencję sprawozdawczo-
wyborczą dzielnicy Kraków-
Śródmieście — stało się fo­
rum dyskusji i wymianą po­
glądów, dotyczących najistot­
niejszych spraw naszego ży­
cia, Wystąpienia dziennikarzy
skupiały się głównie wokół
tematu — człowiek w na­
szym społeczeństwie, kultura
współżycia Polaków i ich o-'
byczajowość. Z niepokojem
zwracano uwagę na rozsze­
rzającą się w naszym kraju
plagę pijaństwa i rozluźnie­
nia obyczajów. Dlatego też—
stwierdzono w konkluzji —

walka z tymi ujemnymi zja­
wiskami winna w większym
stopniu znaleźć swoje odbi­
cie na łamach prasy oraz w

radiu i telewizji. W zebraniu
uczestniczyli także: kierow­
nik sektora w Wydziale Pra­
sy, Radia i Telewizji 1 KC
PZPR Tadeusz Zaręba, sek­
retarz KK PZPR Jan Grze­
lak i sekretarz KD Kraków-
Śród mieście Zygmunt Ko­
pacz.

Delegatką środowiska
dziennikarskiego na dzielni­
cową konferencją sprawo-
zdawcżO-wyborczą
Została publicystka
pisma Dorota Terakowska.

(ts)

Sukces szkoły
w Piwnicznej

Wczoraj w Zespole Szkół
Gastronomicznych w Nowym
Są«u miała miejsce uroczy­
stość podsumowania konkur­
su dla Zbiorczych Szkół
Gminnych pn.: „Wychowuje­
my do trzeźwości”. Dzieci
wykonywały plansze, plaka­
ty, organizowały konkursy ry­
sunkowe, spotkania z praw­
nikami i działaczami komite­
tów przeciwalkoholowych,
quizy, a kierownictwa szkół
— uniwersytety dla rodzi­
ców.

W podsumowaniu konkur­
su Zbiorcza Szkoła Gminna
W. Piwnicznej zdobyła I miej­
sce w kraju, (k-b)

wybrana
naszego

Konferencja
naukowa w AGH

W AGH rozpoczęła obrady
Konferencja Napędu Elek­
trycznego i Energoelektroni­
ki. Trwająca od 19—22 bm.
konferencja została zorgani­
zowana wspólnie przez Ko­
mitet Elektrotechniki Pol­
skiej Akademii Nauk i Insty­
tutu Automatyki Napędu i
Urządzeń Przemysłowych
AGH. Przybyłych z NRD,
Bułgarii, Węgier, RFN, Szwe­
cji, Wlk. Brytanii gości po­
witał rektor uczelni prof. dr
Henryk Filcek. (HP)

£

Dom handlowy
„Gorce"

Dla Nowego Tkrgu bieżą­
cy rok jest urodzajny w in­
westycje typu socjalnego.
Przed Wakacjami otwarto tu

nowoczesny zakład mleczar­
ski i oddano do użytku waż­
ny węzeł komunikacyjny —

rozrządu ruchu turystyczne­
go,

Dzii nowotarżanie otrzy­
mają nakładem 27 min zł

najnowocześniejszy i naj­
większy w woj. nowosądec­
kim dom handlowy „Gorce”.
Projektantami obiektu są
inż. taż. Danuta Mieszkow-
ska i Zbigniew Gołąb z „Mia-
stoprojektu” Kraków — a ge­
neralnym wykonawcą jest
PBO
nem. Natomiast
i użytkownikiem
placówki handlowej
dział WPHW w

Targu, (jot-ka)

jininniiiiHitminnmini

POGODA
KRAKOWSKIE BIURO

PROGNOZ IMGW INFOR­
MUJE: Polska na skraju za-
toki niżowej znad południo­
wego luku Karpat.

PROGNOZA DLA POLSKI

POŁUDNIOWEJ: Zachmu­
rzenie przeważnie duże, o-

kresami opady deszczu, a w

Tatrach deszczu ze śniegiem.
Nocą i rano miejscami mgła.
Temperatura maksymalna
dniemod9do12st., wTa­
trach 2, minimalna w nocy
od6do8st., wTatrachok.
• st. Wiatry słabe i umiar­
kowane północno-wschodnie,
w Tatrach umiarkowane i
dość silne z kierunków po­
łudniowych.

ORIENTACYJNA PROG­
NOZA NA NASTĘPNĄ DO­
BĘ: Temperatura i pogoda
bez istotnych zmian.

WCZORAJ NA TERMO­
METRZE O GODZ. 14.-TEJ:
Tarnów 10, Kasprowy Wierch

0, Kraków S, Bielsko 7, Za­
kopane 7, N. Sącz 10, Hala
Gąsienicoiua 4, Muszyna 11,
Szczecin 14, Świnoujście 1S,
Koszalin 13, Łeba 14, Gdańsk
11, Olsztyn 12, Suwałki 11,
Białystok 13, Warszawa 13,
Poznań 13, Wrocław 8, Śnież­
ka —3, Lublin 10, Rzeszów
10, Przemyśl 10, Katowice 7,
Kielce 7.

BIOMET INFORMUJE:
Zaostrzone dolegliwości reu­
matyczne i dróg oddecho­
wych. Widzialność rano o-

graniczona, drogi śliskie.

„Podhale” w Zakopa-
inwestorem

okazałej
jest od-
Nowym

3.8.S

WARSZAWA (PAP)
W toku trwających obecnie prac nad projektem NPSG na

1878 r. — jednym z ważnych problemów jest określenie sposo­
bów poprawy zaopatrzenia społeczeństwa. Te właśnie sprawy,
m. in. w kontekście zakończonych ostatnio Targów w Poznaniu,
były tematem obrad Rady Rynku Wewnętrznego.

możliwości sku-
przeci wdziałania

asortymentowym
globalną równo-

Rozpatrując
teczniejszego
niedostatkom
zakłócającym
wagę na naszym rynku — wska­
zywano na konieczność pełnego
wykorzystania wszystkich źró­
deł pozyskiwania potrzebnych
towarów, m. in. na potrzebę po­
wierzenia resortowi handlu we­
wnętrznego całości wymiany to­
warów rynkowych z krajami so­
cjalistycznymi, a także szersze

stosowanie zachęt z funduszu
aktywizacji produkcji będących
w dyspozycji ministra handlu
wewnętrznego. Opracowano listę
towarów przemysłowych, któ-

rych braki są najbardziej do­
kuczliwe i konsekwentnie dążyć
się będzie do tego, aby zgodnie
z gwarancjami przemysłu — ich'

podaż przynajmniej w 75 gru­
pach (na 240 pozycji ogółem) do­
stosowana była do poziomu o-

kreślonego przez handel.
Wiele uwagi poświęcono zape­

wnieniu rezerw produkcyjnych,
które umożliwiałyby podjęcie
wytwórczości artykułów pilnie
niezbędnych na rynku. Aby nie
były to rezerwy „księgowo-pa-
pierowe”, lecz faktyczne,
Ży — jak wskazywano —

rzyć odpowiednie środki,
bok mocy produkcyjnych

nale-
stwo-

tj. o-'
zape-

wnić także fundusz płac i su­
rowce.

Jeśli idzie o prawidłowe fun­
kcjonowanie inwestycji mają­
cych w krótkim okresie procen­
tować zwiększeniem dostaw to­
warowych — to tryb ich za­
twierdzania i realizacji musi
być znacznie uproszczony. Rzecz
m. in. w tym, aby postępowanie
przy tego typu inwestycjach,
często niewielkich — było inne
aniżeli przy realizacji inwesty­
cji o znacznie większym zasięgi®

Wśród wniosków podjętych na

posiedzeniu Rady wymipnić na­
leży również zalecenia dotyczące
dalszego ograniczenia w 1978 r.

zakupów tzw. pozarynkowych',
aby uzyskać i tą drogą więcej
artykułów przeznaczonych na

bezpośrednie zaopatrzenie spo­
łeczeństwa.

© (rn) WYCHOWANIE oby­
watelskie kobiet było tema­
tem wczorajszych obrad Kra­
jowej Rady Kobiet Pols­
kich. Słaba płeć stanowi dziś
blisko połowę zatrudnionych
w gospodarce, prawie milion
kobiet prowadzi samodziel­
nie gospodarstwa rolne. Rów­
nocześnie kobiety są coraz

lepiej wykształcone, dystan­
sując w tym zakresie męż­
czyzn. Jak tak dalej pójdzie,
to ze względu na swe niskie
kwalifikacje panowie zóstaną
zapędzeni do garów i mioteł.
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Jak będzie w Chorzowie?

Polska — Dania

po raz czternasty

Już na

imwwcli
szlakach

Radioinformacja dla kierowców
W ubiegłym roku krążyło po naszych dro­

gach 4,2 min samochodów z polską rejestracją
(w tym 1,2 min samochodów osobowych) oraz

wielu zmotoryzowanych turystów zagranicznych.
W tym roku liczby te wyrosły już o dalsze kil­
kaset tysięcy pojazdów. Na
robi się coraz tłoczniej.

W trosce o usprawnienie
ruchu drogowego, a więc o

czeństwo podróżujących — Stowarzyszenie Elek­
tryków Polskich wystąpiło z inicjatywą zorga­
nizowania w Polsce systemu informowania kie­
rowców o sytuacji, na drogach — za pośredni­
ctwem radia. Nie chodzi tu bynajmniej o roz­
budowę emitowanej centralnie na falach dłu­
gich audycji dla kierowców, lecz o dostarczanie
podróżującym kierowcom informacji najbardziej
potrzebnych, a więc najświeższych i dotyczących
obszaru, w którym kierowca aktualnie się znaj­
duje. Informacje takie dotyczyłyby m. in. stanu

dróg i ich przejezdności, lokalnych warunków
atmosferycznych, wszelkich awarii na drogach
i możliwości ich ominięeia.

drogach i ulicach

wzmagającego się
wygodę i bezpie-

Zaproponowano, by informacje takie były po­
dawane w kilku językach drogą radiową przy
wykorzystaniu istniejącej sieci stacji nadaw­
czych UKF. W chwili obecnej obejmuje już ona

ponad 90 proc, powierzchni kraju.
Nadawanie informacji drogowych odbywałoby

się na tych samych częstotliwościach, na któ­
rych emituje się stałe audycje programu radio­
wego — z tym, że pewne modyfikacje w apara­
turze nadawczej rozgłośni umożliwiłyby oddziel-*
ne i niezakłócane odbieranie
gramu.

Urządzeniami odbiorczymi
już i wytwarzane w kraju
mochodowe z zakresem fal ultrakrótkich, wypo­
sażone dodatkowo w specjalną przystawkę. Prze-,
łączenie aparatu z odbioru zwykłego programu
radiowego na odbiór informacji drogowych na­
stępowałoby automatycznie w momencie rozpo­
częcia nadawania takich informacji przez lokal­
ne radiostacje. Po przekazaniu informacji od­
biorniki samoczynnie wracałyby do audycji Pol­
skiego Radia.

obu rodzajów pro-

byłyby istniejące
radioodbiorniki sa-

Z dalekopisu
ZAPOWIEDZIANO, że

minister spraw zagranicz­
nych RFN H. Genscher złoży
wizytę oficjalną w Japonii i
w Chinach.

KUWEJT przejął kon­
trolę nad koncernem nafto­
wym „Amiinoil” (USA). Kie­
dy koncern nie chciał zgodzić
się na odprzedanie im akcji
towarzystwa, władze Kuwejt:
tu postanowiły wykupić ca­
łą własność koncernu znaj­
dującą się na terenie kraju i

utworzyć nowe, kuwejckie
przedsiębiorstwo, które Za­
trudni wszystkich pracow­
ników Aminoil.

© ROK przed terminem
odbędą się 20 listopada wy­
bory parlamentarne w Gre­
cji. Konstytucja zezwala na

przedterminowe -wybory, jeś­
li są spowodowane „ważnymi
względami państwowymi”. Za
takie premier uważa spór
grecko-turecki i przystąpie­
nie kraju do EWG, do roz­
wiązania których — uważa

się — potrzebny jest rządo­
wi nowy mandat.

JEDEN z redaktorów or­
ganu WłPK Leone Nino Fer-
rero został 19 bm. trzykrot­
nie postrzelony w obie nogi
przez ekstremistów w Tury­
nie. Ferrero był 28 z kolei o-

fiarą terrorystów, która zo­
stała zraniona w ten właśnie
sposób w br.

i

Indie: Partia Kongresowa
rozpoczyna taip® oiitwS®

Partia Kongresowa, która straciła władze w Indiach w marcu

br., rozpoczęła 19 bm. pierwszą masową kampanię antyrządową.
Obrała sobie za cel ataku politykę gospodarczą gabinetu Morarji
Desaia.

Na wielkim wiecu w Delhi przywódca opozycji kongresowej
w parlamencie Y. B. Chavan, były minister spraw zagranicz­
nych, Skrytykował rząd za „próby odejścia od metod planowa­
nia gospodarczego wprowadzonych przez Jawaharlala Nehru”,
zaś sekretarz generalny Partii Kongresowej K. C. Pant oświad­
czył, że obecny rząd nie potrafi zahamować drożyzny, ponieważ
brakuje mu „woli politycznej” i zamiast zastosować surowe

środki przeciwko spekulantom, poprzestaje na umoralniających
apelach i odwoływaniu się do uczciwości kupców.

Ceny w Indiach rosły także w ostatnim okresie rządów kon­
gresowych. ale po marcu br. zaczęły iść w górę w jeszcze szyb­
szym tempie.

Wzrost napięcia
w Pakistanie

W poniedziałek rozpoczęła się
w Pakistanie kampania wybor­
cza w związku z wyborami do
Zgromadzenia Narodowego wy­
znaczonymi na 18 października.
Mimo aresztowania większości
przywódców Pakistańskiej Partii
Ludowej i jej przewodniczącego
b. premiera Zulfikara Ali Bhut­
to, partia ta postanowiła wziąć
udział w kampanii wyborczej.
Jej kierownictwo powierzyło

żonie b. premiera, pani Busrat
Bhutto pełnienie obowiązków
przewodniczącego partii.

W poniedziałek w Rawalpindi
w przemówieniu wygłoszonym
w czasie wiecu, który — zda­
niem obserwatorów — zgroma­
dził znacznie więcej uczestni­
ków niż to bywało w przeszłoś­
ci, pani Bhutto oświadczyła, że
rząd wojskowy gen. Haqa aresz­
tując jej męża oraz innych
przywódców PPL, złamał obiet­
nicę, iż rozpisane przez niego
wybory będą wolne i nie doj­
dzie do aresztowań działaczy
politycznych.

Kurioza polskiej pustyni
W naszym krajobrazie nie brak również... pustyń. Tworzą je

płaty piasków polodowcowych, zalegające na Wyżynie Kra­
kowsko-Częstochowskiej. Na północ od Olkusza między Klucza­
mi i Błędowem znajduje się np. obszar piaskowy nazwany „Pu­
stynią Błędowską”, a przez krajoznawców takie „polską Saha­
rą". Jest ona największym w Polsce i w Europie środkowej
obszarem piaszczystym, o powierzchni ok. 32 km kw., gdzie
obserwowano nawet „-fatamorganę”.

Przez środek pustyni przepływa Biała Przemsza i tylko wzdłuż
niej występuje pas roślinności, wśród której jest m. in. wa-

rzucfia polska, nigdzie poza naszym krajem nie rosnąca, a tak­
że rośliny górskie, rzadko poza samymi górami spotykane. Tere­
ny piaszczyste Pustyni Błędowskiej nagrzewają się często do 70
stopni. W klimacie tym tylko nieliczne gatunki roślin mają
możność bytowania, tym bardziej, że dodatkowym utrudnieniem
jest tu ruchome podłoże.

Na Pustyni Błędowskiej żyją również rzadkie owady — dra­
pieżne ehrząszcze-trzyszcze, mrówkolwy, grzebiuszka ziemna po­
lująca nocą oraz ptaki, pośród których najciekawszy jest kulon

— rzadki okaz ptaka pustynno-stepowego.

Mieszkań przybywa, ale

potrzeby także rosną
(DOKOŃCZENI® ZE STR. 1)
działek budowlanych. Za budo­
wnictwem mieszkaniowym musi

podążać rozbudowa infrastruk­
tury technicznej. W tej dziedzi­
nie przewiduje się budowę w

przyszłym roku sieci kanaliza­
cji ogólnomiejskiej wzdłuż rze­
ki Kamienicy i Dunajca wraz z

kolektorami oraz rozpoczęcie
pierwszego etapu budowy oczy­
szczalni ścieków, zakończenie

budowy infiltracyjnego ujęcia
wody dla Nowego Sącza i rozpo-

częcie grupowego ujęcia wody
dla Nowego 1 Starego Sącza.
Planuje się rozbudowę kotłowni

rejonowych dla Millenium, Gorz­
kowa 1 Dąbrówki. W przyszłości
zakłada się zabezpieczenie o-

grzewania miasta przez budowę
elektrociepłowni miejskich. W

planach tych mieści się również

cały kompleks zadań "inwesty­
cyjnych w dziedzinie gazyfika­
cji, komunikacji i usług zarów­
no dla nowych osiedli, jak i w

skali całej aglomeracji, (jot-ka)

ROLNICYI
Konieczne jest zabezpieczenie kłębów ziemniaczanych

przed zarazą, która spowodowała przedwczesne zamiera­
nie naci. W tym celu należy:

1) resztki zielonej naci, na której utrzymują się zarod­
niki zarazy, wyciąć i usunąć z plantacji na co najmniej
2 dni przed wykopkami,

2) do wykopków przystępować wtedy, gdy skórka na

kłębach jest już skorkowaciała,
3) kłęby z objawami gnicia, bądź plam, usunąć,
4) mokre i zabłocone kłęby przed złożeniem do kopców

i piwnic dobrze przesuszyć,
5) oddzielnie przechowywać kłęby z plantacji z nacią

wcześniej zaschniętą oraz z plantacji o przedłużonej we­
getacji.

Zastosowanie się do podanych zaleceń zmniejszy zagro­
żenie gnicia ziemniaków podczas ich przechowywania.

K-6810

Wojna w
Źródła dyplomatyczne w sto­

licy Etiopii są zdania, iż lotnic­
two etiopskie rzuciło do walki
z przeciwnikiem w wojnie o

Ogaden wszystkie samoloty bo­
jowe. Według tych źródeł, w

poniedziałek lotnictwo etiopskie
nieustannie bombardowało od­
działy somalijskie, ich umocnie­
nia oraz sprzęt. Piloci etiopscy,
którzy twierdzą, że zestrzelili 28
samolotów somalijskich, pod­
kreślali — pisze agencja Reute­
ra — iż niebo nad Ogadenem
należy wyłącznie do nich, Jak
również w rejonie Dżidżlgi, któ­
ra — według strony somalij-
skiej została zdobyta kilka dni
temu przez oddziały tzw. Fron­
tu Wyzwolenia Zachodniej So­
malii.

Komunikaty obu stron na te-

Ogadenie
mat sytuacji na froncie nadal
przeczą sobie wzajemnie. Strona
somalijska twierdzi, że to jej
oddziały odnoszą sukcesy. Komu­
nikaty publikowane w Mogadi-
szu podają, że oddziały „Fron­
tu” po zajęciu Dżidżigi przecięły
etiopskie linie obronne i zagro­
ziły ważnemu dlą Etiopii połą­
czeniu komunikacyjnemu
dzy Addiś Abebą i Dire
gdzie mieści się główna
lotnicza armii etiopskiej.

Obserwatorzy polityczni są
zdania, że ogłoszona w Etiopii
pod koniec ubiegłego tygodnia
powszechna mobilizacja rezer­
wistów znacznie wzmocni armię
etiopską. W punktach mobiliza­
cyjnych przygotowuje się re­
zerwistów do wysłania na front,
m. in. w ręjon Dirę Daua..

W środę na Stadionie Śląskim
w Chorzowie dojdzie do elimina­
cyjnego pojedynku piłkarskich
mistrzostw świata 1978 między
Polską a Danią. Będzie to już
14 bezpośrednia konfrontacja na­
rodowych drużyn obu krajów.
Dotychczas spotykały się one

13-krotnie, rozgrywając 9 me­
czów towarzyskich, trzy w tur­
niejach olimpijskich i jeden —

ostatni, w eliminacjach MŚ.
Pierwszy kontakt piłkarzy

Danii i Polski datuje się w 1934
r., kiedy to przegraliśmy w Ko­
penhadze 2:4. -

czył się także
nek w 1936 r.

dze), dopiero
niósł sukces Polakom 3:1 (War­
szawa — 1937).

Pierwsze powojenne spotkanie
Polska — Dania zakończyło się
klęską — nasza reprezentacja
przegrała w Kopenhadze aż 0:8.
Cztery kolejne mecze przynio­
sły także zwycięstwa Duńczy­
ków, aż wreszcie w 1961 r. w

Chorzowie Polacy przełamali
niepomyślną passę gromiąc ry­
wali 5:0. Identyczny rezultat

padł w spotkaniu w Warszawie
w 1970 r.

Duński kompleks został prze­
łamany, choć w turnieju olim­
pijskim w Monachium Duńczy­
cy sprawili późniejszym mis­
trzom olimpijskim wiele kło­
potów, remisując 1:1. Pamiętny
mecz w Kopenhadze — 1 maja
br. zwycięsko zakończył do­
tychczasowy bilans pojedyn­
ków piłkarzy Polski i Danii.

W sumie 7 zwycięstw od­
nieśli Duńczycy, pięć
jeden mecz zakończył
sem. Różnica bramek
wa 27—27.

Duńczycy
lądowali w Krakowie

W poniedziałek o godz. 14.00
na lotnisku w Balicach, Wylą­
dował samolot specjalny z Ko­
penhagi, którym przybyii pił­
karze Danii. Goście zaraz po
przylocie udali się autokarem do

słynny napa-
Simonsen. Nie
innych czoło-
zagranicznych

Trener

mię-
Daua,

baza

Kłusownicy w Tatrach
W rejonie Czerwonych Wierchów w Tatrach, przygodni tury­

ści zauważyli ostatnio trzech osobników, którzy skradali się w

kierunku pasących się kozie. Nagle padł strzał 1 jedno z tych
pięknych zwierząt runęło na ziemię. Duża odległość 1 trudne wa­
runki atmosferyczne, a szczególnie nadejście gęstej mgły spra­
wiło, te kłusownicy uszli nierozpoznani.

Ten odrażający przykład kłusownictwa na zwierzętach bardzo
rzadkich w naszym kraju i specjalnie chronionych — to jeszcze
niestety nie wszystko. Ostatnio działa również w Tatrach wy­
specjalizowana banda łowców świstaków. Silną pokusą dla niej
jest to, że za litr topionego sadła świstaczego. można osiągnąć
cenę 10 tys. zł; nie brak bowiem naiwnych, którzy przypisują
temu sadłu cudowne właściwości lecznicze.

Rezultat jest taki, że Tatrzański Park Narodowy oblicza, iż

pogłowie tych zwierząt spadło w polskich Tatrach z 300 do około
100 sztuk.

Podsumowanie harcerskiego lata

Ostatnio w Tarnowie 1 No­
wym Sączu , Rady Chorągwi
ZHP podsumowały efekty har­
cerskiej akcji letniej.

W woj. tarnowskim na o-

bozy wyjechało 5.711 zuchów i

harcerzy, czyli o ponad tysiąc
więcej niż w ub. roku, nato­
miast w zajęciach zastępów Nie-
obozowej Akcji Letniej uczest­
niczyło 23 tys. harcerzy. Swe
obozowiska tarnowscy druhowie
rozbili też za granicą w 6 kra­
jach socjalistycznych. Prócz wy­
poczynku i patriotyczno-harcer-
skiego szkolenia młodzież po­
magała przy pracach żniwnych.

Również harcerze nowosądeccy
swą akcję letnią uznali za wiel­
ce udaną tak pod względem
organizacyjnym jak i programo­
wym. Objęto nią 4.444 harcerek
i harcerzy (wspólnie z OHP —

Oswald
DOBRZAŃSKI

nasz najdroższy Ojciec i
Dziadzio, zmarł nagle w

Krakowie, dnia 15 wrze­
śnia 1977 r., w wieku 74
lat, pozostawiając nas w

głębokiej żałobie i smutku.
Pogrzeb odbędzie się we

wtorek 20 września o godz.
13 na cmentarzu Salwa­
torskim.

SYNOWIE, SYNOWE
i WNUKI

Porażką zakoń-

kolejny pojedy-
(1:2 w. Kopenha-

trzeci mecz przy-

Sosnowca, gdzie zamieszkali w

„Novotelu”.
Nie przyjechał

stnik Borussii —

ma także kilku
wych piłkarzy
klubów zawodowych.
Kurt Nielsen ma do dyspozycji
następujących piłkarzy: bram­
karze — Poulsen, Wind; obroń­
cy — Mortensen, Ahlberg, An­
dersen, Roentwed, Munk i Mo-

gensen; rozgrywający i napast­
nicy — Nygaard, Poulsen, H.
Hansen, Bjerg, A. Hansen, Lund,
Soerensen, Kristensen.

Zmęczeni podróżą Duńczycy
planują pierwszy trening dziś w

godzinach, w jakich odbędzie
się środowy mecz.

O środowym meczu piszemy
także na str. 3.

Ostatnie treningi
polskiej kadry

poniedziałek do południa

Polacy, a

się remi-
remiso-

W

piłkarze kadry Polski przeby­
wający na zgrupowaniu w Ka­
mieniu przeprowadzili
trening .Do obiadu
szcze na miejscu
skiego.

Skończono już
cykl gier szkolnych. Nie do­
szedł do skutku mecz z Szom­
bierkami Bytom, który miał
być rozegrany w niedzielę. Tre­
ner Jacek Gmoch doszedł do
wniosku, że ostatnie dni pobytu w

Kamieniu jego podopieczni spę­
dzą na przygotowaniu teoretycz­
nym, a tylko do południa bę­
dzie im aplikowany
karski rozruch.

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
waniem cieszą się trasy górskie,
prowadzące szlakami beskidzki­
mi i tatrzańskimi. Pierwsze gru­
py turystów wystartowały m.

in. ze Starego Sącza, Rabki, Bu­
kowiny Tatrzańskiej, Zakopane­
go, Krynicy, Rytra. Nie dopisa­
ła niestety pogoda, jest zimno
i mglisto, pada deszcz. W nie­
których partiach gór leży śnieg,
szlaki są oblodzone. Z tych też

powodów zmieniono nieco tra­
sy, aby nie narażać na niebez­
pieczeństwo uczestników Rajdu.

Spotkałem wczoraj, tuż po za­
kończeniu pierwszego etapu 7-

dniowej -wędrówki górskiej, 5-
osobową drużynę z Państwowe­
go Przedsiębiorstwa „Uzdrowi­
ska” Kryniea-Zegiestów. ,Wszys-
cy jesteśmy członkami zakłado­
wego Koła PTTK, które nie­
dawno obchodziło 15-lecie swej
działalności — powiedział kie­
rownik drużyny Marian Dziu-

Przyjaźni
startujemy

W ponie-
lekki

nie było je-
Wł. Lubań-

zaplanowany

lekki pił-

Mecz Polska —

na antenie
Polskie Radio przeprowadzi

bezpośrednią transmisję z elimi­
nacyjnego meczu piłkarskich
mistrzostw świata Polska — Da­
nia, który odbędzie się w naj­
bliższą środę w Chorzowie. Po­
czątek trąnsmisji .w programie I
o godzinie 17.25.

Dania

PR

Odznaczenia dla zasłużonych działaczy

Mileosz Ogniska TKKF IMińa
Bez wątpienia najprężniej­

szym, najlepiej zorganizowa­
nym, uzyskującym świetne wy­
niki w popularyzacji sportu,
rekreacji i wypoczynku w wo­
jewództwie tarnowskim jest
Ognisko TKKF Bochnia, które
obchodzi właśnie jubileusz 20-
Iecia swego istnienia. Przez O-

gnisko to przewinęło się tysią­
ce mieszkańców Bochni, czynnie
uprawiających sport dla przy­
jemności. Mówiono o . tym pod­
czas okolicznościowej akademi,
w której wziął udział I sekre­
tarz KM PZPR w Bochni St.
Jarosiński, zastępca kierownika
Wydziału Organizacyjnego KW
PZPR w Tarnowie Z. Ryś, za­
stępca kierownika Wydziału
Programowego Zarządu Głów­
nego TKKF St. Raczkowski oraz

przewodniczący ZW
Prosowicz.

Prezes Ogniska T.
swoim wystąpieniu
ofiarną pracę wielu
którzy nie szczędzą swojego cza­
su i wysiłków, aby sport i re-

TKKF A.

Mytnik w

podkreślił
działaczy,

do-

Odznaki
Wojcie-

Ciepiela.
E. Stu-
M. Bier-

kreacja w Ognisku były
stępne dla mieszkańców Bochni.

Za zasługi w pracy społecznej
najbardziej zasłużeni działacze
otrzymali odznaczenia. Medal za

Zasługi w Upowszechnianiu
Kultury Fizycznej Zarządu
Głównego TKKF przyznano St.
Jarosińskiemu. Złote
TKKF otrzymali: W.
chowski, J. Widło, St.
Srebrne: E. Ceglarski,
dziński, K. Dziurzycki,
nat, J. Fałkowski. Odznaki XX-
lecia TKKF: W. Dobrzański, R.
Geisler, A. Kronerberg, S. Maj­
ta, T. Mytnik, J. Michałowski,
W. Wojciechowski, J. Radliński.
Honorowe Odznaki: J. Bajda,
E. Gajek, E. Konieczny, K. Kro-

nenberg, J. Kroncnberg, M. Mi-

chajlak, W. Piotrowski, H, Wa-
śniowska, R. Szpisak.

Ognisko za swą wszechstronną
i aktywną działalność
szechnianiu
wyróżnione zostało
Honorową
Głównego TKKF.

kultury

Odznaką

w upow-
fizycznej
zbiorową
Zarządu

(m)

mo-

Akcjf Letniej
tys. dzieci i

harcerze pro-

7.149 osób). Stanowi to mimo

wszystko zaledwie 11 proc, mło­
dzieży zorganizowanej w szere­
gach ZHP.

W NieobozoweJ

uczestniczyło 28
młodzieży.

W okresie lata
wadzili 82 „zielone” przedszko­
la w akcji „Każdy kłos na wagę
złota” wspólnie z uczestnikami
NAL-u przepracowano 27.502
godziny.

Novum tegorocznej akcji le­
tniej była organizacja obozó-w
specjalistycznych. Zapoczątkowa­
no też organizację obozów mię­
dzynarodowych, które otworzyli
pionierzy z NRD i Rumunii.

Dużą sprawą była operacja
„Ochotnica 77 — Harcerskie Spo­
tkania Artystyczne”, która przy­
czyniła się do kulturalnej ak­
tywizacji wsi, (jot-ka)

Startowali

motorowerzyści
Odbyła się III eliminacja

torowerowych mistrzostw okrę­
gu PZMot o Puchar „Tempa”
zorganizowana przez KKCiM
„Smok” w okolicach Krakowa.
Wzięło w, niej udział 32 zawod­
ników. Oprócz prób'sportowych
przeprowadzono także testy ze

znajomości przepisów Kodeksu

Emilowi ĆWIKLE

zastępcy
naczelnego dyrektora

składamy wyrazy serdecz­
nego współczucia z powo­
du śmierci OJCA.
PREZYDIUM
POŁUDNIOWEJ
DYREKCJI OKRĘGOWEJ
KOLEI PAŃSTWOWYCH
W KRAKOWIE

banik. W Rajdzie
„Szlakami Lenina”
już po raz czwarty,
działek przeszliśmy trasę z Kon-

dratowej przez Giewont, Grzy-
bowiec do Doliny Białego. Mi­
mo nie najlepszej pogody była
to udana wyprawa. Jesteśmy
turystami z zamiłowania, co ro­
ku bierzemy udział w kilku raj­
dach górskich”. (TG)

Drogowego. W klasie motorowe­
rów wielobiegowych (dopuszcza­
no maszyny z różnymi przerób­
kami) zwyciężył Robert Musiał
przed Tadeuszem Batorem i
Wiesławem Baranem. W klasie
motorowerów dwubiegowych
(dopuszczano tylko nie przera­
biane maszyny seryjne) I miej­
sce zajął Andrzej Janik, II —

Jacek Wąsek, III — Waldemar
Krawaeki. twam)

Srebrny medal J. Bieńka
Indywidualny wyścig kolarski

o mistrzostwo IV Spartakiady
Armii Zaprzyjaźnionych w Ha­
wanie na trasie 154 km długości
wygrał kolarz radziecki A. A-
wierin, a drugie miejsce wy­
walczył reprezentant Polski —i

J. Bieniek.
Kolejne medale wywalczyli

polscy strzelcy startujący w Ha­
wanie. W strzelaniu z karabinu
wojskowego „standard kb-1” A.
Sieledcow wywalczył medal
brązowy — 564 pkt. Drużynowo
zespół polski zajął trzecie miej­
sce w strzelaniu zf* pistoletu
wojskowego PW. Polska wywal­
czyła brązowy medal w klasyfi­
kacji drużynowej. .

Spotkanie w GKKFiT
W Warszawie odbyło się spo­

tkanie kierownictwa GKKFiT
oraz PFS z prezesami czoło­
wych klubów sportowych.

W czasie spotkania omówiono
węzłowe problemy naszego spor­
tu stwierdzając konieczność po­
szerzenia działań mających na

celu systematyczne upowszech­
nianie sportu i tworzenie sze­
rokich podstaw dla ugruntowa­
nia jego pozycji na arenie mię­
dzynarodowej. Szczególny akcent
położono na najistotniejsze za­
gadnienia wynikające z kwiet­
niowej uchwały Biura Politycz­
nego KC PZPR w sprawie dal­
szego rozwoju kultury fizycz­
nej. Przedyskutowano również
zadania związane z przygotowa­
niami do igrzysk olimpijskich w

Moskwie,

Nowy Sącz
wygrał z Bardejovem

W Nowym Sączu rozegrano
spotkanie lekkoatletyczne po­
między reprezentacją woje­
wództwa a TJ Partianem Bar-
dejou. W ogólnej punktacji
zwyciężył Nowy Sącz 128:84.

W kilku wierszach
© Półfinałowy mecz rozgry­

wek Pucharu Davisa między Ar­
gentyną i Australią, zakończył
się w Buenos Aires zwycięstwem
gości 3:2.

@ W turnieju hokeja na lo­
dzie o puchar gazety „Rude
Pravo”, tegoroczni mistrzowie
świata, Czechosłowacy przegrali
z ZSRR 1:4 (0:1, 1:2, 0:1).

@ W Frohburgu (NRD) na mo­
tocyklowych mistrzostwach NRD
R. Mankiewicz wygrał w ka­
tegorii 250 ccm

i

Startowali sportowcy

związków zawodowych

Z głębokim żalem zawiadamiamy, te dnia 17 września
1977 r., zmarł po długiej chorobie

Eugeniusz MICHTA
długoletni i oddany pracownik Służby Zaopatrzenia.
Odszedł od nas serdeczny 1 łubiany kolega, prawy czło­

wiek i ceniony fachowiec.
Pogrzeb odbędzie się w środę 21 września, o godz. 14, na

cmentarzu w Bronowicach Wielkich w Krakowie.
Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębokiego współ­

czucia.
DYREKCJA, POP PZPR i RADA ZAKŁADOWA

KRAKOWSKIEGO PRZEDSIĘBIORSTWA
PRODUKCJI MATERIAŁÓW BUDOWLANYCH

w KRAKOWIE oraz KOLEŻANKI i KOLEDZY

W Cikowicach k/Bochni współ­
zawodniczyło z sobą 700 uczest­
ników reprezentujących 19 za­
kładów pracy i ognisk
Odbył się tu też zlot, w

brało udział ponad 2000
ników.

Drużynowo pierwsze
zajęły Zakłady Azotowe Tarnów
zdobywając puchar WRZZ. Dru­
gie miejsce zajął Zespół Opieki
Zdrowotnej
nowskiej
Zarządu Woj. TKKF,
miejsce
Wytwórni Urządzeń
czych w Dębicy zdobywając pu­
char „Gazety Południowej”.
Czwarte miejsce zajął „Tamel”
Tarnów, piąte „Stomil” Dębica,
a szós’te TKKF Bochnia.

W siatkówce żeńskiej
ciężył WUCh Dębica
„Tamelem” Tarnów i
Bochnia. W konkurencji
czyzn wygrała drużyna Azotów
Tarnów. W przeciąganiu liny
i zgadywance terenowej zwy­
ciężyły również Azoty Tarnów.

Sprzyjające warunki atmos­
feryczne, jakie panowały w o-

statnich dniach umożliwiły
sprawne przeprowadzenie Wo­
jewódzkich Spartakiad Związ­
ków Zawodowych. Reprezentan­
ci województwa miejskiego kra­
kowskiego startowali w Sułko­
wicach, a reprezentanci
wództwa tarnowskiego w

wicach koło Bochni.
W Sułkowicach w 21

łach startowało ogółem

TKKF.

którym
uczest-

miejsce

z Dąbrowy
otrzymując

wywalczyła

Tar-
puchar
Trzecie

drużyna
Chłodni-

zwy-
przed

TKKF

męż-

woje-
Ciko-

1000 sportowców. W punktacji
drużynowej zwyciężył TKKF

Huty im. Lenina zdobywając-
puchar przechodni Krakowskiej
Rady Związków Zawodowych.
Drugie miejsce zdobyła druży­
na TKKF Dzielnicy Nowa Hu­
ta, trzecie TKKF dzielnicy Kro­
wodrza, czwarte Związek Za­
wodowy Pracowników Łącz­
ności, piąte i szóste TKKF dziel­
nicy Śródmieście i TKKF Myś­
lenice.

Indywidualnie na dystansie 1000
m w konkurencji chłopców A.
Tafel — szkoła nr 4 z Krako­
wa. W konkurencji 1500 m naj­
lepszy był M. Stryk z Sułkowic.
W konkurencji juniorów na 2000
m wygrał W. Ryba — WSK, na

dystansie 2500 m L. Krupnik —

WSK. W konkurencji seniorów
na 3000 m zwyciężył St. Szatron
— WSK. Wśród oldboyów na

dystansie 1000 m najlepszy
A. Gawor — TKKF Nowa
ta.

W konkurencji dziewcząt
1000 m wygrała M. Kuś — Szko­
ła Podstawowa Wołowice. W

konkurencji dziewcząt starszych
na. tym samym dystansie D.
Jakłowska — Szkoła Podstawo­
wanr91z
walczyły na

Wygrała W.
Dobczyce.

Trójbój lekkoatletyczny za­
kończył się zwycięstwem TKKF

Huty im. Lenina. W strzelaniu

był
Hu-

na

Krakowa. Juniorki
dystansie 1500 m.

Pietruszka — ZSZ

zespo-,
ponad najlepszy był TKKF Si-ódmieś-

cie. W rzutkach do tarczy TKKF

Huty im. Lenina, w sztafecie ro­
dzinnej Związek Zawodowy Spo­
żywców. W zgadywance tere­
nowej TKKF Krowodrza, w

podnoszeniu ciężarka TKKF

Huty im. Lenina. Ten sam zes­
pół wygrał w konkurencji prze­
ciągania liny. W siatkówce ko­
biet wygrała drużyna TKKF

Dzielnicy Nowa Huta, a w siat­
kówce mężczyzn TKKF Huty
im. Lenina. W kometce zespo­
łem najwszechstronniejszym by­
ła drużyna TKKF dzielnicy No­
wa Huta.

Wyniki indywidualne — rzut
kółkiem do celu; w konkuren­
cji kobiet zwyciężyła M. Liro
(Dąbrowa Tarnowska), w kon­
kurencji mężczyzn J. Uniłowski
(Ponar Tarnów). Ten sam za­
wodnik zwyciężył w podnosze­
niu ciężarka. W kręglach kobiet

wygrała J. Wysocka (Dąbrowa
Tarnowska), a w konkurencji
mężczyzn Z. Nosek (TKKF Bo­
chnia). W kometce kobiet zwy­
ciężyła L. Krzemińska (TKKF
Dębica) przed A. Całką (TKKF
Bochnia). W konkurencji męż­
czyzn J. Solak (Zakłady Azoto­
we Tarnów). W rzutkach do
tarczy wśród kobiet' najlepsza
była J. Ciembor (Zakłady Azo­
towe Tarnów), a w konkurencji
mężczyzn L. Chmielarz (Zakła­
dy Azotowe). Na 400 m w kon­
kurencji kobiet wygrała J. Na-
lezińska (Tamel Tarnów). W
rzucie kulą wygrała G. Binda
(Zakłady Azotowe), w skoku w

dal Z. Rech (Tamel). W konku­
rencji mężczyzn na 800 m wy­
grał T. Wojciechowski (Tamel),
w rzucie kula J. Wojciechowski
(Tamel), w skoku w dal A.
Mleczko (Zakłady Azotowe). W
zawodach wędkarskich zwycię­
żył K. Kijak (Zakłady Azotowe).
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ZAINTERESUJE
DWA TEATRY

Najstarszy w rejonie Gor­
lic amatorski zespół teatral­
ny, który swą historią sięga
początków obecnego stulecia,
działa w Szalowej, na tere­
nie gminy Łużna. Ma on na

swym koncie liczący się do­
robek artystyczny oraz wie­
le nagród i Wyróżnień uzy­
skanych za udział w licznych
konkursach i przeglądach.

Teatr z Szalowej ma jed­
nak poważnego konkurenta
ną terenie gminy. Od 1962 r.

działa bowiem w Łużnej a-

matorski zespół teatralny
prowadzony przez mieszkań­
ca tej wsi, pracownika Fa­
bryki Maszyn Wiertniczych i
Górniczych ,;Glinik” w Gor­
licach Wiesława Worytkę.
Teatr z Łużnej pracujący
przy Gminnym Ośrodku Kul­
tury przygotował dotychczas
pięć premier; wszystkie sztu­
ki reżyserował kierownik ze­
społu. (sś)

NOWE WZORY
Z „KAMIONKI"

Około 70 nowych wzorów
ceramiki i szkła wyproduko­
wała w tym roku Spółdziel­
nia Pracy Rękodzieła Arty­
stycznego „Kamionka” w Ły­
sej Górze, w woj. tarnow­
skim. Wyroby ceramiczne z

łysogórskiej „Kamionki” chę­
tnie kupują klienci w całvm
niemal świecie, m. in. w Ho­
landii., RFN, USA, Francji,
Belgii, Danii, Norwegii,
Szwecji, Japonii.

Dużym powodzeniem cieszą
się także efektowne szklane
flakony „madę in Łysa Gó­
ra”. Tylko w ub. miesiącu
zakład dostarczył 10 nowych
wzorów tych wazonów. Fa­
chowcy z „Kamionki” myślą
o opracowaniu technologii
wytwarzania kolorowych
szkliw z krajowych surow­
ców, dotychczas bowiem do
tej produkcji używa się su­
rowców importowanych, (al)

CZY ŻBIK
POWRÓCIŁ

DO REZERWATU?

Jedną z atrakcji woj. tar­
nowskiego jest rezerwat

skalny, położony w okoli­
cach Ciężkowic, nazwany
„skamieniałym miastem”.
Prócz bujnej roślinności spot­
kać tu można rzadkie okazy
fauny, jak np. motyla nie­
pylaka Apollo. W 1958 r. od­
kryto tu także stanowisko
żbika, ale najprawdopodob­
niej na skutek dużego ruchu
turystycznego, dziki kot
przeniósł się w bardziej spo­
kojne miejsce.

Przed kilkoma dniami zno­
wu odkryto ślady drapieżni­
ka. Informacje te potwier­
dzić można będzie dopiero po
pierwszych opadach śniegu
obserwując tropy. Wtedy o-

każe się, czy zwierzę to

przechodziło tylko przez te­
ren rezerwatu, czy też za­
gnieździło się tu na stałe. Do­
dajmy, że żbik występuje na

ziemiach polskich niezwykle
rzadko, nieliczne osobniki za­
notowano w lasach karpac­
kich. Pozostaje on w naszym
kraju pod ścisłą ochroną.

(fal)

PIES GEOLOGIEM

MOSKWA (PAP)
W toku 10-letnich prób

przeprowadzanych w wielu
rejonach Związku Radziec­
kiego pomyślnie zdała egza­
min „kynologiczna metoda”
poszukiwania złóż cennych
minerałów. Czworonożni
„geolodzy” wykrywali wę­
chem złoża miedzi, cynku,
wolframu i niklu. Psy wy­
czuwają rudę tam, gdzie żad­
ne urządzenia nie mogą jej
wykryć, a ponadto są przy­
datne w każdych warunkach
klimatycznych i terenowych.
Na gruntach normalnych psy
wyczuwają złoża do głęboko­
ści 13 metrów, zaś na błot­
nistych — jeszcze głębiej.
Psy częstokroć znajdowały
złoża w miejscach, które po­
minęli geolodzy.

Nasilenie walk w Libanie
Ostrzeliwanie przez artylerię izraelską południowolibańskich

miejscowości, kontrolowanych przez siły palestyńskie i lewicę
libańską osiągnęło w niedzielę nie notowane nasilenie. Pociski

spa ały momentami z częstotliwością 800 sztuk na minutę. Woj-
ska izraelskie i bojówki prawicy libańskiej szczególnie zaciekle

ostrzeliwały wioskę Khiam, która leży na wzgórzu, dominują­
cym nad miastem Mardżajun, opanowanym przez siły konser­
watywne.

Według agencji palestyńskiej wojska izraelskie wspierane
przez czołgi i jednostki zmotoryzowane posuwały się w niedzielę
W kierunku wioski Khiam. Do akcji przyłączyło się również lot­
nictwo izraelskie.

W Bejrucie podano, iż przywódca OWP Jaser Arafat przebywa
od 48 godzin w Libanie południowym, gdzie osobiście kieruje
operacjami bojowymi sił palestyńskich.

Zmiany w rządzie włoskim
Ustępując pod naciskiem lewicy premier Giulio Andreoti skło­

nił do podania się do dymisji ministra obrony Vito Lattanzio, od­
powiedzialnego za skandaliczną ucieczkę 15 sierpnia br. ze szpi­

tala więziennego w Rzymie hitlerowskiego zbrodniarza wojen­
nego, Herberta Kapplera.

Lattanzio pozostanie jednak w gabinecie Andreottiego, zajmu­
jąc mniej eksponowane stanowisko ministra transportu. Funkcję
ministra obrony przejął dotychczasowy szef resortu transportu
Attilio Ruffini.

Ponad cztery tygodnie po spektakularnej ucieczce Kapplera,
która nastąpiła w co najmniej dziwnych okolicznościach, cały

skandal jest nadal nie wyjaśniony. To właśnie Lattanzio jako
pierwszy oznajmił, że Kappler został wyniesiony ze szpitala w

walizce przez swoją żonę. Pani Kappler jednak poinformowała,
że pomogła swemu mężowi w ucieczce przez okno z trzeciego
piętra szDitala wojskowego, co także z uwagi na wiek i stan

zdrowia Kapplera budzi wiele wątpliwości.

Z życia partii
U PROGU NOWEGO ROKU

Kursy dla kandydatów • 34600 uczestników masowego szkolenia

Szkoły Aktywu ® Ponad 900 słuchaczy WUML

Zbliża się nowy rok szkolenia partyjnego.
Wojewódzki Ośrodek Kształcenia Ideologicz­
nego w Tarnowie poświęca szczególnie wiele
troski szkoleniu kandydatów PZPR. Instancje
partyjne -skoncentrują zajęcia z kandydata­
mi w miesia.cach jesienno-zimowych. Organi­
zowane będą wtedy specjalne dwudniowe
kursy. Wykłady i seminaria mają prowadzić
najlepsi, doświadczeni wykładowcy, gwaran­
tujący wysoki poziom zajęć.

Jak co roku, podstawową formą będzie
szkolenie masowe, prowadzone w zespołach
problemowych i grupach samokształcenio­
wych. Szczególnym zainteresowaniem słucha­
czy cieszą się podstawy polityki rolnej PRL,
wybrane problemy polityki społeczno-gospo­
darczej PRL, problemy międzynarodowe —

tematy te wybrało najwiecei osób. W sumie
w roku szkoleniowym 1977/78 w wojewódz­
twie tarnowskim pracować ma 1190 zespo­
łów (o 163 więcej niż w ub. r.) skupiających
około 34.600 słuchaczy.

Nauczyciele, prawnicy, pracownicy kultu­
ry, inteligencja techniczna — wezmą udział
— poza szkoleniem masowym — w szkoleniu

środowiskowym, czyli seminariach teorety-
czno-ideologicznych. Ponadto, wzorem lat u-

biegłych, działać będą szkoły aktywu partyj­
nego — przy czym szczególną opieka otoczo­
ne zostaną szkoły aktywu przy komitetach

gminnych PZPR. Dodać można, że staraniem
WOKI, w Wojniczu i Szczurowej w działal­
ności szkół aktywu zaangażowani zostaną
pracownicy naukowi krakowskiej Akademii
Rolniczej. Pozwoli to na dalsze udoskonalenie
tej formy szkolenia.

7. roku na rok coraz szersze grono słucha­
czy studiuje w tarnowskim WUML. W br. w

19 kursach weźmie udział ponad 900 osób.
Najważniejszą formą kształcenia jest tu 2-let-
nie studium podstaw marksizmu-leninizmu,
którego program ma być realizowany na 13
kursach.

Wiele uwagi poświęca zarówno WOKI, jak
i Wydział Ekonomiczny KW PZPR doskona­
leniu edukacji ekonomicznej. Wojewódzki
Ośrodek Kształcenia Ideologicznego zorgani­
zuje wspólnie z WRZZ, kurs dla organizato­
rów 1 wykładowców szkolenia z tej dziedziny.

(al)
Niecodzienną szkołę prywatną

założył w Cleueland (USA) nie­
jaki Glen Miller. Jest on zda­
nia, że ludzie powinni się na­
uczyć nie tylko pracować, ale

również... próżnować. W tym
celu otworzył on specjalne kur-

Nawet

leniuchowania

trzeba się
nauczyć

sy, na których adepci mają po­
siąść sztukę „nicnierobienia".
W ten sposób — twierdzi Miller
— ludzie uzyskaliby podbudo­
waną naukowo umiejętność bez­
czynnego spędzania czasu, co

miałoby dla nich stanowić swo­
istą ucieczkę od stresów cywili­
zacji. Kursy „leniuchowania"
trwają osiem tygodni.

Oczyszczalni ścieków mało,
a te które sq — nie pracują dobrze
Mamy w kraju ok. 1436 oczyszczalni ścieków

różnego typu. Wśród nich najwięcej jest nisko-
sprawnych oczyszczalni mechanicznych; stano­
wią one ponad 44 proc, ogólnej liczby tego typu
urządzeń. 638 oczyszczalni — to mechaniczno-

biologiczne. Przez te wszystkie urządzenia o-

czyszczające przepływa obecnie ok. 7 min m

sześć, ścieków na dobę — z czego az 53 proc,
oczyszczanych jest w sposób mechaniczny.

Do niedawna opracowywaniem dokumentacji
technicznych oczyszczalni ścieków zajmowały
się w naszym kraju aż 84 przedsiębiorstwa, w

których ok. 260 zespołów projektowych zreali­
zowało w okresie powojennym w sumie 1103 o-

biekty. Wśród placówek projektowych wiele na­
dal działa w tej dziedzinie dorywczo, bez odpo­
wiedniego doświadczenia. Podobnie wygląda
sprawa z realizacją inwestycji. Obiekty oczysz­
czające budowane były ogółem przez 66 przed­
siębiorstw budowlanych, spośród których nie­
wiele specjalizowało się w tego typu inwesty­
cjach.

Powstające urządzenia oczyszczające nie za­
wsze były więc odpowiednie. Jak stwierdzili
specjaliści z Instytutu Kształtowania Środowi­

ska — niewłaściwa technologia oczyszczania
ścieków oraz błędy w projektowaniu urządzeń
— są jedną z przyczyn niskiej sprawności pracy
oczyszczalni ścieków. Przykładów mamy wiele —-

•np. niewystarczające przekroje rurociągów od­
prowadzających ścieki (Zakłady Drobiarskie w

Kępnie, woj. kaliskie) oraz brak krat, co powo­
duje zatykanie się przewodów („CELPA" w

Łambinowicach). Szczególnym przypadkiem j «rt

miejska oczyszczalnia ścieków w Siedlcach —

praktycznie nie przyjęta do eksploatacji. Błędy
projektowania nakładają się w tym obiekcie na

niefachowe wykonanie prac budowlanych i in­
stalacyjnych. Istnieją również oczyszczalnie nie

eksploatowane od chwili wybudowania — m. in.
oczyszczalnia biologiczna w Zakładach Mecha­
nizacji Budownictwa „ZREMB” w Makowie Ma­
zowieckim i oczyszczalnia mechaniczno-biologi­
czna w walcowni metali „Łabędy” w Gliwicach.

Blisko 580 oczyszczalni ścieków jest przeciążo­
nych, przez co często występują w nich awarie.
Inną poważną przyczyną niskiej sprawności o-

czyszczalni ścieków jest niewłaściwa ich eksplo­
atacja. Głównym powodem — brak fachowej
obsługi.

Dobra robota nauczycieli
W ostatnim okresie wiele się zmieniło na lepsze w działalności

Komitetu Gminnego PZPR w Liszkach. Świadczy o tym choćby
fakt, że w ciągu ostatnich dwóc^h lat organizacja gminna powię­
kszyła się ze 184 członków do ponad 310. Dużą rolę w organizacji
odgrywają nauczvciele; np długoletni działacz, dyrektor szkoły
w Jeziorzanach Jan Cynk pełni funkcję sekretarza pracy ideo-

wo-wychowawczej, a wielu innych pedagogów aktywnie pra-
cuie na rzecz środowiska.

Leonard Pielechaty przybył do Czułowa z Włosani i objął
funkcję dyrektora szkoły. Młody, energiczny został wybrany se­
kretarzem miejscowej POP. W czasie jero kadencji podstawowa
organizacja partyjna powiększvła się z 7 do 22 członków, uakty­
wniła się, przejmując rolę inspiratorki poczynań miejscowej lud­
ności. Parę miesięcy temu oddana została asfaltowa droga z

Mnikowa do Czułowa, dzięki czemu można było uruchomić ko­
munikację autobusową z Krakowem. Kilka dni temu ciąg szosy
został połączony z pobliskim Czułówkiem, co pozwoliło zamknąć
obwodnicę. Wybudowano też boiska przyszkolne, zaprowadzono
w szkole centralne ogrzewanie, zmieniono parkiet w sali gimna­
stycznej.

Lista społecznych czynów, które wykonano w tej wsi w ostat­
nim okresie Jest bardzo długa. Wystarczy powiedzieć, że wy­
remontowano i dobudowano dodatkowe pomieszczenia w remizie
strażackiej, uruchomiono oddział przedszkola dla 25 dzieci, a

obecnie trwają prace przy ogrodzeniu szkoły. (cm)

Komu zagraża cholera?
(DOKOŃCZENIE ZE STR. D

bia Saudyjska, Kuwejt, Izrael. Cholera pojawiła
się również na Wyspach Gilberta (Pacyfik), w

Nepalu i Turcji, a w tych dniach również w

Bangladeszu. Pojedyncze przypadki zanotowano
również w Europie,, m. in. w RFN, Holandii i we

Włoszech.
W Damaszku-poinformowano w niedzielę o 54

nowych przypadkach zachorowań aczkolwiek
dalszych zgonów nie było. Od chwili wybuchu
epidemii w lipcu br. w Syrii stwierdzono 2.349
zachorowań na .cholerę i 71 przypadków śmier­
telnych.

Duże zaniepokojenie w krajach muzułmań­
skich wywołała wiadomość o wybuchu cholery
w Arabii Saudyjskiej. W przyszłym miesiącu do

kraju tego zaczną napływać wielotysięczne piel­
grzymki. Władze Syrii i Jordanii wezwały wszy­
stkie osoby mające udać się do Mekki i Medyrry,
aby przedstawiły ważne zaświadczenie o szcze­
pieniu przeciwko cholerze

AFP doniosła w poniedziałek, że w ciągu ostat­
nich tygodni zmarło na cholerę w Bangladeszu
co najmniej 67 osób. Według niepotwierdzonych
informacji, w kraju tym stwierdzono ok. 2 tys.
przypadków zachorowań.

*

Cholera jest jedną z najostrzej przebiegają­

cych chorób epidemicznych. Wywołuje ją prze­
cinkowiec, wykryty przez Kocha w roku 1883.
Endemicznie występuje ona w delcie Gangesu
(Indie, Bangladesz), ale od ub. stulecia przedo-
staje się okresowo do północnej Ajryki i na Bli­
ski Wschód.

SYMPTOMY: Czas pomiędzy Zarażeniem a

wybuchem choroby (inkubacja) trwa od 1 do 4

tygodni. Pierwsze objawy pojawiają się gwałto-
wsie w 2—3 dni po zakażeniu. Występuje sil­
na biegunka. Już w pierwszych godzinach od­
wodnienie organizmu jest tak silne, że choremu,
pozbawionemu pomocy lekarskiej, grozi śmierć.

Zarażenie cholerą następuje przez skażoną
wodę pitną albo przez bezpośredni kontakt z

chorym lub jego wydzielinami.
Pożądane są szczepienia osób podróżujących

do krajów, gdzie choroba ta występuje: Syrii,
Jordanii, Indii, Bangladeszu, Iraku, Libanu czy
Turcji. Szczepienie chroni przed zachorowaniem
w okresie 6 miesięcy. XV czasie pobytu na. obsza­
rach objętych cholera należy pić. tylko gotowaną
wodę lub sporządzane przemysłowo napoje. Nie
wolno spożywać lodów, pieczywa sprzedawanego
na ulicy oraz używać kostek lodu do napojów
(sporządzanych ze zwykłej wody). Nie wolno w

żadnym przypadku jeść sałat, a. owoce można
spożywać tylko obrane własnoręcznie.

30-letnia Andrea Forrest, pra­
cownica jednej z nowojorskich
agencji detektywistycznych dzię­
ki swoim nieprzeciętnym zdol­
nościom śledczym staje się oso­
bą coraz bardziej znaną w ca­
łych Stanach Zjednoczonych.
Pani Forrest zaczęła robić ka­
rierę 4 lata temu, podejmując
pracę detektywa w domu towa­
rowym i — jak sama twierdzi
— 'udało "jej Się w krótkim cza­
sie wyeliminować 80 proc, kra­
dzieży dokonywanych przez
klientów. Prawdziwą furorę zro­
biła jednak na opracowaniu. i
zastosowaniu w swojej pracy
tzw. języka gestów. Cała spra­
wa zaczęła się przed laty do­
syć przypadkowo. Forrest w roz­
mowie z pewnym kierowcą cię­
żarówki zapytała go w pewnym

Sherlock
Holmes

w spódnicy

„Krakbud“ - w kraju i za granicą
Kiedy w roku 1950 w Krakowskim Przedsiębiorstwie Budow­

nictwa Przemysłowego powstała organizacja partyjna, liczyła
wówczas zaledwie 16 członków. Z upływem lat liczba ta wzro­
sła do 260. Tylko podczas ostatniej kadencji przybyło 64 członków,
zaś w roku bieżącym 40. Blisko 80 proc, zgłaszających się do
PZPR to młodzi pracownicy zakładu. „Krąkbud” jest cenionym
wykonawcą wielu obiektów przemysłowych w kraju i za granicą.
Pracownicy teeo przedsiębiorstwa budują fabryki domów w So­
snowcu 1 w Olkuszu, papiernię w Kluczach. „Krakbud” jest je­
dnym z podwykonawców huty „Katowice”, centrum fiata w

Krakowie itd. Duży wpływ, na przebieg, tempo wykonywanych
prac i terminowe ich zakończenie mają pracownicy „Krakbudu”
z legitymacją partyjną. W ostatnich tygodniach w „Krakbudzie”
odbyły się zebrania organizacji OOP oraz 8 grup partyjnych.
Podjęto m. in. zobowiązania wykonania dodatkowych prac war­
tości kilkunastu min złotych. (Ar)

Czym jest zebranie
Z tym pytaniem zwróciliś­

my się do kilku działaczy
partyjnych. A oto ich krót­
kie wypowiedzi:

Ryszard SKRZYPIEC — I
sekretarz OOP nr 10 w Są­
deckich Zakładach Elektro-
Węglowych: „Zebranie to o-

kazja do wzajemnego poin­
formowania się o sprawach
ważkich, do wymiany poglą­
dów. Dlatego uważam, że
największym nieszczęściem są
zebrania milczące. Jeżeli o-

kresowemu spotkaniu człon­
ków partii zapewnić odpo­
wiednią atmosferę, głosy
mówiące o bolączkach brać
na serio — wtedy do dysku­
sji namawiać nie trzeba".

Mieczysław KAMIŃSKI —

I sekretarz OOP nr 6 w

dziele kontroli jakości Zakła­
dów Naprawczych Taboru
Kolejowego w Nowym Są­
czu: U nas na zebraniach
mówi się głównie o dyscypli­
nie partyjnej i zawodowej, o

potrzebie przodowania w

pracy i działalności społecz­
nej. Przypominanie tych
prawd oczywistych nie jest
wcale działaniem jałowym.
Gorzej, gdy niektóre wnioski

zgłaszane na zebraniach po-
zostają bez echa. Brak odze­
wu, nawet wtedy, gdy spra­
wy nie załatwiono po myśli
wnioskodawcy — zniechęca.
Jednym z celów zebrania
jest obowiązkowo rozliczenie
się z wykonania uchwał in­
stancji wyższych oraz wła­
snych. (k-b)

Zabytki kultury i krajobrazu

Poranna toaleta młodej foki, - Fot. CAF — Camera Press

momencie czy udało mu się kie­
dykolwiek odzyskać skradzioną
mu rzecz. Zauważyła, że jej roz­
mówca nagle przestał nukać no­
gą w podłogę, co czynił przez ca­
ło czas. Okazało się, że ukradł
noszone na sobie skarpetki... Od

tego czasu zaczęła bacznie ob­
serwować reakcje ludzi w róż­
nych sytuacjach i ujęła je w

coś w rodzaju systemu, zacho­
wań, który naz.uwa włośnie „ję­
zykiem gestów”. Metoda stoso­
wana przez nia musi być nie­
zwykle skuteczna, skoro banki,
duże przedsiębiorstwa handlowe
i salonu jubilerskie przysyłają
do je i nowojorskiego biura kan­
dydatów na pracowników, któ­
rych Andrea Forrest poddaje o-

pracowanum przez siebie testom,
od wyników których zależy
przyjęcie do praca: Ostatnio po­
ważna firma wydawnicza zwró­
ciła się do nie) z prepozycie na­
pisania książki na ten temat.

O województwie nowosądeckim utarła się
opnia, że z pięknem krajobrazu konkurować
może urck zabytków architektury i licznych
pomników historii.

Zarejestrowanych jest 1.500 zabytków ar­
chitektury i budownictwa ludowego, 25 miej­
scowości o charakterze zabytkowym oraz nie­
zliczona ilość zabytków ruchomych kultury
w dziedzinie malarstwa, rzeźby i rzemiosła
artystycznego. Ponadto działa kilkanaście
placówek muzealnych, gromadzących zasoby
kulturowe antenatów i współczesnych twór­
ców kultury. Do reprezentatywnych należą
muzea: w Nowym Sączu, Rabce, Zakopanem
1 Zubrzycy. Istnieje też 5 muzeów PTTK, 2
muzea towarzystw kulturalnych i tyleż pry­
watnych oraz filia krakowskiego Muzeum
Lenina w Poroninie i unikalne przyrodniczo-
lecznicze.

Szczególnie cenny jest ruch społeczny na

rzecz ochrony zabytków. Duże zasługi na

tym polu ma do odnotowania PTTK, zrzesza­
jące ponad 190 społecznych opiekunów zabyt­
ków jak również towarzystwa miłośników

Starego Sącza, Limanowej i Gorlic.

Istniejący program zadań konserwatorskich
do roku 1980 przewiduje podjęcie prac reno­
wacyjnych zabytkowych obiektów w Nowym
Sączu, na obrzeżu Jeziora Rożnowskiego, w

dolinie Popradu uznanej za park krajobrazo­
wy, zespołu cerkwi i dworków od Muszyny
po Szymbark, w rejonie doliny Dunajca i za­
lewu czorsztyńskiego, Podtatrza, Limanowej
i Szczawy. Podjęto też prace — wspólnie z

WPGT — nad organizacją wsi turystycznych
jako formy ochrony budownictwa regionalne­
go (pionierami Lipnica Wielka i Orawka)
oraz osad turystycznych w Łopusznej i Klim­
kówce.

Powstaną nowe oddziały muzeum okręgo­
wego w Nowym Sączu: sztuki prymitywnej
w Krynicy, rzemiosła małomiasteczkowego w

Starym Sączu, turystyki beskidzkiej w Pi­
wnicznej i rzemiosła ludowego w Limanowej.
Również Muzeum Tatrzańskie otwiera nowe

oddziały: skansen pasterski w Witowie, parki
etnograficzne w Łopusznej i Szaflarach, spi­
ski park etnograficzny oraz pieniński park
etnograficzny w Szczawnicy-Krościenku. Mu­
zeum W. Orkana w Rabce poszerzy swoją
ekspozycję o oddział muzeum zabawki dzie­
cięcej i skansen budownictwa gorczańskiego.

Obradująca wczoraj Egzekutywa KW PZPR
w Nowym Sączu, pod przewodnictwem I se­
kretarza Henryka Kosteckiego wytyczyła
kierunki działań w zakresie ochrony zabyt­
ków na terenie woj. nowosądeckiego — uzna­
jąc za pilne powołanie specjalistycznych
służb konserwatorskich w sensie merytory­
cznym i wykonawczym, utworzenie w No­
wym Sączu i Zakopanem placówek PP „De­
sa”, poszerzenie mecenatu państwa nad za­
bytkami o większe zakłady pracy. Egzekuty­
wa, wspólnie z prezydium WRN, zapoznała
się z perspektywicznym planem zagospodaro­
wania przestrzennego województwa.

(jot-ka)

PRZED MECZEM POLSKA — DANIA

Zagadka z trzema niewiadomymi

Prezentowane przez nas zdjęcia pochodzą z pierwszego me­
czu Polska — Dania, a wykonał je specjalny wysłannik CAF
do Kopenhagi M. KŁOŚ. Na zdjęciu powyżej: tak Lubańskf
strzelił drugą bramką, na drugim zdjęciu bramkarz Jensen

był tym razem szybszy od Laty. A jak będzie w Chorzowie...

Jutro o godz. 17.30 znowu ca­
ła sportowa Polska zasiądzie
przed telewizorami — wiadomo
mecz POLSKA — DANIA! Jaki

padnic wynik? Nie będę silił się
na stawianie prognoz, typowanie
faworyta, gdyż w obecnej sytua­
cji, kiedy mamy tyle niewiado­
mych (forma Polaków, skład
Duńczyków) — mijałoby się to
z celem. Chciałbym natomiast
zwrócić wszystkim kibicom u-

wagę na rangę chorzowskiego
pojedynku. Będzie to mecz o-

statniej szansy dla Duńczyków,
gdyż porażka a nawet remis po­
zbawiają ich wszelkich szans na

wyjazd do Argentyny. A Pola­
kom — wygrana gwarantuje w

praktyce udział w puli finało­
wej MŚ — 78, Zaraz postaram
się to udowodnić.

Najpierw przypomnijmy aktu­
alną tabelę w naszej grupie, do­
tychczasowe wyniki i mecze,
które nas jeszcze oczekują.

Mecze rozegrane: Cypr — Da­
nia. 1:5, Portugalia — Polska 9:2,
Dania — Cypr 5:0, Polska —

Cypr 5:9, Portugalia — Dania

1:9, Cypr — Portugalia 1:2, Da­
nia — Polska 1:2, Cypr — Pol­
ska 1:3.

gą wyprzedzić Polaków. Słowem
•— mamy nadal zagadkę z trze­
ma niewiadomymi. Przy okazji
odpowiadam na liczne zapytania
Czytelńików — co będzie jeśli
dwie drużyny po zakończeniu

eliminacji uzyskają jednakową
ilość punktów. O I miejscu de­
cyduje wówczas różnica bramek,
jeśli będzie ona jednakowa —

większa liczba strzelonych bra­
mek. Nie ma dodatkowych, ba-
rażowych spotkań.

Załóżmy teoretycznie, że wy­
grywamy (odpukać!) w Choęzo-

1. Polska

2. Dania

3. Portugalia
4. Cypr 593:20

Pozostałe mecze: 21. IX Polska
— Dania, 9. X. Dania — Portu­
galia, 28. X. Polska —. Portu­
galia, 16. XI. Portugalia — Cypr.

Jesteśmy więc jedyną druży­
ną, która nie straciła punktu.
Ale, proszę zauważyć, że Portu­
galia ma tylko dwa punkty stra­
cone i do rozegrania jeszcze 3
mecze. Duńczycy też jeszcze mo­

4312:2
4411:4

343:3

wie 2:1.

Oto tabela:

1. Polska 5 :19 14:3
2. Dania 5412:6
3. Portugalia 343:3

Jedna zagadka została roz-

przegra lub zremisuje w Ko­
penhadze z Danią, Polacy mogą

już pakować walizki do Argen­
tyny. Gdyby jednak drużyna
Pedroto zwyciężyła w Kopenha­
dze, to dla świętego spokoju
(Portugalczycy ■grają ostatni

mecz u siebie z Cyprem, i mogą

wygrać bardzo wysoko) co naj­
mniej musimy z nimi zremiso­
wać. Tak czy inaczej wygrana
w Chorzowie — daje nam 99

proc, szans na wyjazd do Ar­
gentyny.

Wariant drugi — w Chorzowie

wiązana. Duńczycy przestali się
liczyć w walce o I lokatę. Jedy­
nym naszym rywalem pozostaje
Portugalia. Może ona jednak tyl­
ko zrównać się punktami z Po­
lakami, żeby wyprzedzić nas w

końcowej klasyfikacji (lepszą
różnicą lub większą ilością
strzelonych goli) Portugalia mu­
si wygrać i to wysoko ostatnie

trzy mecze. Jeśli Portugalia

pada remis, powiedzmy 1:1.

Spójrzmy na tabelę:

1. Polska . 5913:3
2. Dania 5512:5
3. Portugalia 343:3

Jak widać także remis elimi­
nuje z walki o I lokatę Duńczy­
ków. Rosną natomiast szanse

Portugalii, której do końcowego
triumfu potrzeba wprawdzie też
trzech zwycięstw, ale choćby w

najskromniejszych rozmiarach
np. po 1:0. Chyba, że w Kopen­
hadze padnie remis, wówczas
Portugalia aby zdystansować ze­

spół Gmocha — będzie musiała
wygrać jak najwyżej z Polską
i Cyprem, bo znowu przy rów­
nej ilości punktów decydować
będzie różnica lub większa ilość
strzelonych bramek.

Wreszcie trzeci wariant —

przegrywamy 1:2. Tabela:

1. Polska
2. Dania
3. Portugalia

Walka o I
się niemal od

5813:4
5613:5
343:3

lokatę rozpoczyna
nowa. Choć nasi

pozostają liderem — prymat w

grupie mogą równie dobrze wy­
walczyć Dania jak i Portugalia.
Duńczycy pod warunkiem, że

zwyciężą w Kopenhadze, a na­
stępnie Portugalczycy pokonają
naszą jedenastkę. Portugalczy­
ków urządza zwycięstwo lub re­
mis w Kopenhadze, wygrana
nad Polską i oczywiście nad Cy­
prem.

Słoweną — jutro gra idzie o

wielką stawkę!

ANDRZEJ STANOWSKI
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Dni Podgórza...

Kiedy w mieszkaniach będzie ciepło?

...atrakcją dla wszystkich
Po raz czwarty Towarzystwo Przyjaciół Dzielnicy Podgó­

rze wspólnie z Wydziałem Kultury UD „Podgórze” organi­
zują „Dni Podgórza”. Impreza ta weszła na stałe do kalen­
darza kulturalnego naszego miasta. Co godne zaś uwagi, od­
bywa się ona w najbardziej przemysłowej, liczącej blisko
500 zakładów pracy dzielnicy. Okazja więc do zaprezentowa­
nia z jednej i poznania z drugiej strony ich osiągnięć, dorob­
ku, planów.

Przez 3 dni od 23—25 bm. dzielnica Podgórze przerodzi się
w teren barwnego jarmarku kulturalnego, sportowego, ga­
stronomicznego. Podczas „Dni” najbardziej zasłużeni mie­
szkańcy dzielnicy zostaną wpisani do Księgi Zasłużonych.

Wracając do atrakcji rozrywkowych. W piątek w Parku

Bednarskiego organizatorzy proponują Zabawę non-stop, po­
łączoną z pokazem mody. W sobotę, od wczesnych godzin
rannych w Rynku Podgórskim, a iv razie niepogody w hali
KS „Korona”, koncertować będą zesooły ludowe, kapele:
„Andrusy”, „Krakowiacy”, „Polonusy”, krakoieska „Szmele-
paka”, a także kwartet Ryszarda Jasińskiego, zespół „Minia­
tury”, „Osiem sióstr Knapik”. IV sobotę i w niedzielę kon­
certy kapel ludowych zakończy dyskoteka młodzieżowa.
Prócz koncertów czeka nas szereg atrakcji sportowych. IV
sobotę, 24 bm. o godz. 9. rozpocznie się Dzielnicowa Sparta­
kiada TKKF. O godz. 15.30 na wiślanym tarze regatowym
odbędą się Ogólnopolskie Regaty Wioślarskie oraz pokazy
jazdy na nartach wodnych. W niedzielę czeka zwolenników
emocji sportowych m. in. mecz bokserski młodzieżowej re­

prezentacji Krakowa, i Lipska, pokaz sprawnościowy samo­
chodów, oraz gokartóio, pokaz skokóio spadochronowych.
Podczas „Dni Podgórza” zanrezentowane zostaną szerszej pu­
bliczności wystawy malarstwa, fotografii, samowarów, szkła,
artystycznego. Czynne będą także kiermasze handlowo-ga-
stronomiczne.

Atrakcji czeka nas wiele. Aby jednak, przeprowadzić taką
imprezę bez przysłowiowego pudła organizatorzy :

zostali, o czym tą drogą powiadamiają, do zamknięcia ruchu
kołowego w Rynku Fodpórskim, w dniach 20—27 bm. jak
również w tych dniach zlikwidowany ..będzie postój taksówek
w Rynku Podgórskim. Przystanki autobusów 125, 157 przesu­
nięte zostaną na ulicę Krakusa.

I

.._izmuszeni (

rozruch urządzeń
Aura kaprysi jak rzadko, a

telefony dzwonią niemal bez
przerwy: pomóżcie, u nas na

Prądniku Białym temperatura
nie przekracza kilkunastu,
stopni Celsjusza... A przecież
minęły już dawno trzy dni od
czasu gdy o godzinie 21 tem­
peratura spadła poniżej 10
stopni C... Głosy. Czytelników
nie sa. bezzasadne, w krakow­
skich mieszkaniach jest po
prostu zimno. Czy więc znów
zostaliśmy zaskoczeni?

Wyjaśnienie sprawy wcale
nie iest proste. Mówi dyrektor
naczelny Miejskiego Przedsię­
biorstwa Energetyki Cieplnej
PIOTR GAJEK. Rozruch
rządzeń rozpoczęliśmy w

biegły piątek, wtedy właśnie
po raz pierwszy do miejskiej
sieci popłynęło ciepło. Nim je­
dnak dotrze ono do mieszkań
musi minąć kilka dni.
Jeszcze trzy doby< a nie
dziemy narzekać...

Krakowskie magistrale
Dłownicze liczą aktualnie
koło 500 km długości. Dodając
do tego ponad 245 kotłowni,
od sprawności których zależy
ogrzanie wielu mieszkań
nowych osiedlach

u-

u-

Ile?
bę-

cie-
o-

manentny brak pracowników
sezonowych otrzymamy ilu­
strację problemu. Ten jest po­
ważny. Aktualnie MPEC mu­
si zatrudnić około 350 pra­
cowników. Tymczasem... proś­
ba MPEC o ogłoszenie stosow­
nego apelu przeleżała w "Wy­
dziale Zatrudnienia UM Kra­
kowa sporo czasu nim odpo­
wiedni anons ukazał się w

prasie.
Ze swej strony pragniemy

przypomnieć, że sytuacja pow­
tarza się rokrocznie. Dokład­
nie 12 miesięcy temu na ła­
mach ,.GP” pisaliśmy o tym,
że MPEC-owi odmówiono
..prawa” publikowania w pra­
sie ogłoszeń o możliwości za­
trudnienia pracowników na

sezon grzewczy. Teraz sytua­
cją się powtórzyła. Cóż; wi­
dać siła przyzwyczajenia...

Powracając jednak do rea­
liów — do większości krakow­
skich mieszkań ciepło dotrze
najpóźniej w ciągu trzech dni.
Są jednak i takie rejony
gdzie na ciebie kaloryfery
przyjdzie poczekać znacznie
dłużej. Na os. Prądnik Biały,
np. ciągle jeszcze nie jest wy­
konane tzw. spięcie mngistra-

fa:

językiem
mniej technicznym — przyłą-

magistraii
wykonania

li, czyli mówiąc

I

ozenie osiedla do
północnej. Termin
prac mija 30 września. Na ra­
zie także nie będą' ogrzewane
niektóre budynki przy ul.
Czarnowiejskiej. Od trzech
lat „Instal” dokonuje tutaj
tzw. przełożenia sieci. Termin
ostateczny ustalono także na

30 bm. Wymienione wyżej rejo­
ny można zaliczyć do nieo-
..grzanych z przyczyn obiek­
tywnych. Są jednak 1 takie ,

gdzie nieógrzewanie spowodo­
wane jest przez samych użyt­
kowników. Ot, przedwczoraj
któryś z mieszkańców budyn­
ku przy ul. Nawojki odkręcił
jeden zawór by było ciepło i
spowodował awarię. Również,
dopiero w trakcie napełniania
wodą okazało się. że z nie­
których budynków, no. w oś.
Prokocim Nowy poznikały ka­
loryfery... Znów awaria i do­
datkowa praca dla ekin
MPEC. Ustalono całodobowe
dyżury, sprawa nie jest je­
dnak taka prosta... Mimo
wszystko jednak wierzymy, że
MPEC da sobie radę.

(mik)

SŁOWACKIEGO (pt. Ducha t):
M. Bułhakow: Mollcre, czyli zmo­
wa świętoszków — 19.15.

(Jagiellońska
Niedźwiedź — Oświadczyny - 19.15.
KAMERALNY

łi): B. Brecht: Opera za trzy gro­
sze <- 19.15 (abonamenty nieważne,
przedst. r.amkn.), BAGATELA

(Karmelicka 6>: Molier: Szkoła żon
— 15.30. 19.30. LUDOWY (os. Tea­
tralne 34): H. Januszewska: Pyza
na polskich dróżkach — 11 (abo­
namenty nieważne). GROTESKA

(Skarbowa 2): A. Stalony-Dcbrzań-
ski: Byl sobie król — 10. TEATR
STUDENCKI PWST (Barbakan): J.
Słowacki: Ksiądz Marek — 20.

STARY

1): A. Czechow:

(Boh. Stalingradu

CO,GDZIE
KIEDT ?

WTOREK
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jutro
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Wczoraj w Miejskiej Biblio­
tece Publicznej przy ul. Fran­
ciszkańskiej 1 nastąpiło — w

obecności JANA BRONKA —

kier. Wydz. Pracy Ideowo-
Wychowawczej KK PZPR,
przedstawicieli środowiska li­
terackiego i bibliotekarskiego
— otwarcie wystawy pn. „Jan
Bolesław Oźóg — poeta, pro­
zaik, eseisty,”.

Wystawa ukazuje wszech-

stronność zainteresowań Ożoga
— poety i prozaika, nauczy­
ciela, żołnierza podziemia,
eseisty, nawet muzyka i pla­
styka, człowieka serdecznie
sławiącego kraj lat dziecin­
nych i zaszczyconego m. in.
nagrodą ministra kultury, te­
goroczną Nagrodą m. Krako­
wa, Krzyżem Oficerskim Or­
deru Odrodzenia Polski, Krzy­
żem Partyzanckim, (tzb)

Przed kilkoma dniami krytykowaliśmy fakt, iż wyburzenie
domu na ul. Dietla w pobliżu hali targowej wcale nie icpły­
nęło na polepszenie komunikacji w tym rejonie — zapomnia­
no o poszerzeniu jezdni. Aktualnie jak widać na zdjęciu pra­
ce trwają... , Fot. Wacław KLAG

MAŁGORZATA WOJWO-
DA. IX LO:

Stosunkowo wyrozumiali.
Przede wszystkim cieszę się,
że zrozumieli, iż nadmiar ry­
gorów, uwag, kar nie jest do­
brą metodą wychowawczą.
Mają do mnie zaufanie i sta­
ram. się go nie zawieść. Za­
warliśmy układ: nigdy nie
wracam do domu później niż
o godz. 20.30. Czu dostaję

. szonkowe? Nie. Mama za

dym razem gdy poproszę
mi pieniądze...

JANUSZ TKACZ. VIII
Mam zupełnie wyjątkowych

rodziców. Doszedłem do tego,
gdy porównałem ich z rodzi­
cami moich kolegów. Mama

, . jest nauczycielką, ma stały
kontakt z moimi rówieśnika­
mi. Ojciec jest osobą bardzo

kie-
każ-
daje

LO:

Tylko jedno pytanie

tolerancyjną i wyrozumiałą.
Nie zanudzają mnie pytania­
mi: gdzie idziesz, kiedy wró­
cisz? Regularnie co miesiąc
dają mi 200 zł i to m.i‘zupeł­
nie wystarcza...

MARIA RUTKOWSKA, VIII
LO:

Rozumiemy się doskonald.
Właściwie w granicach roz­
sądku pozwalają mi na wszys­
tko: o co poproszę: Cieszę się,
że mają do mnie zaufanie. Nie

rozpuszczają mnie finansowo,
bo suma 100 zł miesięcznie nie

jest wielka, ale na razie mi to

wystarcza...
DARIUSZ OKO. VI LO:
Jak na moje 17 lat, mam

tyle swobody ile właśnie po­
trzeba, jak na ten stopień doj­
rzałości: Czyli: do godz. 10
wieczorem muszę być w do­
mu. Dostaję miesięcznie 100
zł. Gdybym miał coś zmienić
w ich stosunku do mnie to

chciałbym byśmy mieli więcej
wspólnych zainteresowań...

TADEUSZ SMOLAK, XIII
LO:

Są bardzo tolerancyjni. O-
czywiście jak każdy chłopak
w moim wieku chciałbym się
jak najszybciej usamodziel­
nić, chociaż wiem, że na razie
to niemożliwe — chcę studio­
wać na PK. Tak więc o zu­
pełnej samodzielności — fi­
nansowej nie ma mowy. Do­
staję od rodziców miesięcznie
200 zł plus tzw. koszykowe...

LESZEK PACYBA, IV LO:

Nie mam kłopotów z moimi
rodzicami. Staramy się wspól­
nie uzgadniać np.: terminy
moich powrotów do domu

itp... (AR)

Wczoraj @ przy ul. Nowo-
płaszowskicj na przystanku
autobusów linii 125, 158, 157,
138 postawiono zadaszenie i
posiano wokół trawę, posa­
dzono kwiatki. I wszystko by­
łoby dobrze, gdyby nie fakt,
że trawę zasiano także pod
wiatą. Tak więc oczekujący
na autobus stjją przed wiatą,
moknąć na deszczu, ale za to

zgodnie z hasłem: nie niszczyć
zieleni... O sklep ze szkłem
artystycznym przy uJ. Mikołaj­
skiej oferował — prócz ozdób
ze szkła — także wielkanocne
jajka i kurczątka. Pozostaje
tylko mieć nadzieję, że w tym
samym sklepie już w lutym
będzie można kupić szklaną
choinkę i ozdoby na nią... ®
porzucone materiały budowla­
ne leżały tym razem przy ul.
Cegielnianej. Tych wszystkich,
którzy nie zdążyli zebrać dla
siebie odpowiedniej ilości po­
trzebnych elementów w Nowej
Hucie o czym pisaliśmy w uh.
tyg. — zapraszamy... @ w skle­
pie fotooptycznym na Małym
Rynku zebrał się spory tłumek
ludzi. Okazało się jednak, że
nic szczególnego się nie dzieje
— po prostu po raz pierwszy
od niepamiętnych czasów
sklep dysponował pełnym a-

sortymentem towarów, (En)

DOM ŻOŁNIERZA. (Lubici
Oddział (USA 15 lat) ***/ooo
18. KIJÓW (al. Krasińskiego 34):
Omen (ang. 18 lat) — 15.45,
18, 20.15. KULTURA (Rynek Gł.

27): W upalną noc (USA 12 lat)
**♦.000 — 10, 12, 14, 16, 18. 20. mło­
da' GWARDIA (Lubicz 15): Czło­
wiek z marmuru (poL 15 lat) ■***♦
yaooa _

14 .45, 18. MIKRO (Dzier­
żyńskiego £):‘Sand akan nr 8 (jap.
18 lat) — 15.45, 18. 20.15 MA­
SKOTKA (Dzierżyńskiego 55): Naj­
większe wydarzenie od czasów kie­
dy człowiek stanął na Księżycu
(fr. 15 lat), Nieproszeni goście
(ZSRR b.o .) */o* — 15.30. PASAŻ
BIELAKA: Przygody Bolka
ka (poi. b .o.) — 10, 11, 15,
Nie ujdzie ci to płazem (fr.
*»/o3o

_ 12, 18, Drapieżca
lat) */*5® — 20, 22. PODWAWEL­
SKIE (Komandosów 21): Przygody
żółtej walizeczki (ZSRR b.o.) — 16,
18. SFINKS (os. Górali 5): Wester­
platte (poi. b .o.) ***/ooo

__ ig, 18,
20. SZTUKA (Jana 4): Kabaret
(USA 15 lat) ****/ooo

_ io, 12.30.

, Rebus (poi. 15 lat) **/’» — 16, 18.
20. ŚWIT D. SALA (os. Teatralne

10): Pocałunki z Hongkongu (fr.
12 lat) */ooo — 16, 18, 20. ŚWIT M.

SALA (os. Teatralne 10): Lady Ca-
roline Lamb (ang. 13 lat )*/©« —

15, 17.15. 19.30. ŚWIATOWID D.
SALA (os. Na Skarpie 7): Światło
(fr. 15 lat) *♦*/» — 15.45, 18, 20.15.
ŚWIATOWID M. SALA (os. Na

Skarpie 7): Samotny detektyw Mc

Q (USA 15 lat)- **1*TM — 15, 17.15,
19.30 . TĘCZA (Praska 27): Prze-,
praszam, czy tu biją (poi. 18 lat)
♦**/oooo

_ 17, 19. UCIECHA (Boh.
Stalingradu 16): Powrót różowej
pantery (ang. 12 lat) **/ooo — 10,
12.15, 16.30, Omen (ang. 18 lat) **/
oooa — 18.45, 21. UGOREK (os. Ugo-
rek): Stróż plaży w sezonie zimo­
wym (jug. 15 lat) ***/©<>

_ 17, 19,
WANDA (Waryńskiego 5): Kariera
na zlecenie (fr. 18 lat) — jo,
12.30 . Posłannictwo z innej planety
(RFN b.o.) **/oooo — 16, 18, 20.
WARSZAWA (Stradom 15) : W
mroku nocy (USA 18 lat) ***/<» —

10, 12.15, 15.45, 18, 20.15. WOLNOŚĆ
(18 Stycznia 1): Mistrz rewolweru

(USA 15 lat) */'><’«> — 10, 12.15,
Strach nad miastem ffr. 18 lat) *♦/
eoo»

_ 15.45, 18, 20.15. WRZOS (Za­
mojskiego 50) : Udręka (hiszp. 15
lat) **/oo

__ 16, 18, 20. WIEDZA

(Rynek Gł. 27): Biblia cz. V (poi.
b.o.) — 17.15. WISŁA (Gazowa 25) :

Poszukiwany, poszukiwana (poi.
b.o .) — 11, 16, Nie ma róży
bez ognia (poi. 15 lat) */oco — 13»
18, 20. ZWIĄZKOWIEC (Grzegó­
rzecka 71): Śmierć w Wenecji (po­
żegnanie z filmem) (wł. 15 lat)
»»♦*/• — 15.30, 18, 20.30.

PROGRAM I
na fali 1322 m

DZIENNIKI: 6.00, 8.00, 9.00,
10.00, 12.05, 15.00, 19.00, 20.00,
21.00. 22.00. 23.00.

12.25 Zagadki muz. 12 .45 Roi. kwa-'
drans. 13.00 U przyjaciół. 13.03 Śpie­
wa Joe Dassin. 13.15 Produkujemy,
sprzedajemy, kupujemy. 13.35 Rze­
szowskie kapele lud. 13.55 Aktual­
ności kult. 14.00 Studio „Gama”.'
14.20 Studio Relaks. 14.25 Studio
. .Gama” (d.c .). 15.03 List z Polski.
13.10 studio ..Gama” (d.c .). i6.09 .Tu

Jedynka. 17.30 Radiokurier. 13 25
Tu Radio Kierowców. 18.33 Przeb.

przeb., przeb. 19.15 Kiermasz pols.
pios. 19.40 Wybitni soliści w reper­
tuarze popularnym. 20.05 NURT —

Podstawowe sfery życia społecz­
nego. 20.23 Wiecz. konc. życzeń mi­
łośników muz. poważnej. 21 .05 O-

limpljski alert młodzieży — Mo­
skwa 80. 21.25 Kom. Tot. Sport;
21.28 Mistrzowie pios. 22.20 Tu Ra­
dio Kierowców. 22.23 Na gitarze gra
Chet Atkins. 22 .30 Biuro

odpowiada,
znad Newy
dzień. 23.12
session.

Listów
22.40 Zesp. wokalne

i Moskwy. 23.00 Minął
Wiad. sport. 23.15 Jam

KLUB
<10—
Hu-

i Lol-

16, 17,
15 lat)
(fr. 15

STEINA: (10-17), SALON TPSP,
(Nowa Hula. al. Róż 3); (11—18).
GALERIA „B” DESA (Bracka 2):
Plakaty artystów ♦/ Lipska: (11—19)
GALERIA DESA (Jana 3):
B KWIECIEŃ - Tkanina malar­
stwo (11—19). GALERIA DESA (N.
Huta, os. Kościuszkowskie 5): (11 —

19), GALERIA ZPAP (Floriań­
ska 34): (10—18). GALERIA ZPAF

(Anny 3): Wystawa A MACIJA-
USKASA: (10—18), GALERIA PRY­
ZMAT (Łobzowska 6): Wystawa S.
CSORBY, K. MAYORA I R. ŚWIER-
KIEWICZA: (10—18). GALERIA
SZTUKI WSPÓŁCZESNEJ (Stolar­
ska 8—10). (11 — 19),
MPiK (Mały Rynek 4):
21), KLUB MPiK (Nowa
ta, pl. Centralny): Wystawa
gwaszy J. Gajek - Stanowskiej
(10-20). MIEJSKA BIBLIOTEKA
PUBLICZNA (Franciszkańska 1):
Jan B. OZÓG — poeta, prozaik,
eseista: (10—13), GALERIA „POD
GRUSZKĄ” (Szczepańska 1): Mo­
rze w malarstwie Z. KOBLAŃ-
SKIEJ: (17—22). GALERIA „Pasaż
Bielaka”: Akwarele I. Delekta-Wi-

cińskiej: (9—22).

MYŚLENICE — MIEJSKIE SALE
WYSTAWOWE (3 Maja): Grafika
S. DAMSKIEGO:, (niecz.), DOM
GRECKI (Sobieskiego 3): Malar­
stwo St. Wyspiańskiego (niecz.) .

ZOO (Lasek Wolski): (9—19).
Ogród Botaniczny (Kopernika)

(9-20).
Salon gier sport. -zręczn., Mogil­

ska 76 (11—20), Pstrowskiego 12:

(10-21).
Salon automat.

PASAŻ BIELAKA
Płac zabaw, ul.

11—20.
CYRK „BAJKA”

ście Grunwaldzkim); 17.

sport.-zręczn.
(9—22).

Krakowska 25

(plac przy mo-

CHIRURGICZNY: Trynitarską 11.
CHIRURGII DŻIEC.: Prądnicka 35.

UROLOGICZNY: Grzegórzecka 13.

LARYNGOLOGICZNY'; Kopernika
23a. OKULISTYCZNY: Kopernika
38.

teL 231 (cala do-

SŁUZBY ZDRO-

378-80 (8-S2), td.

W Podgórzu z okazji obchodów „Dni” tej dzielnicy zorga­
nizowano konkurs na najlepszą wystawę sklepową. Brało w

nim udział 25 sklepów. Pierwszą nagrodę zdobył sklep nr

257, zaś drugą 122, oba. przy ul. Pstrowskiego. Na. zdjęciu:
jedna z nagrodzonych wystaw. Autorkami sukcesu były pro­
jektantki: Ewa Sekuła i Dorota Wojnarowska.

Fot. W. KLAG

W barach mlecznych lepiej, ale...
Z różnych stron nadchodziły uwagi krytyczne, naszych Czy­

telników o pracy krakowskich barów mlecznych. Postanowiliś­
my sprawdzić jak jest w istocie.

BAR „PIONIER” PRZY UL. SIENNEJ — rano zupełnie nie­
zły wybór kanapek, jest ich kilka gatunków, są też twarożki,
jajka, itp. Pomimo bliskości Rynku nie ma przepełnienia. Tłok
zaczyna się dopiero w porze obiadowej. Dań obiadowych — 8.

UL. BASZTOWA, BAR „POD ZEGAREM” — najbardziej rzu­
ca się w oczy niefunkcjonalne rozwiązanie wnętrza, ciasnota.
Pewne zastrzeżenia budzi też czystość stolików, aczkolwiek mo­
że to być stan chwilowy, wywołany1 brakiem odpowiedniej licz­
by personelu, pomocniczego. Jadłospis oferuje 6 dań.

BAR „GÓRNIK” PRZY UL. CZYSTEJ — w poprawionych po
remoncie warunkach oferuje placki ziemniaczane w różnych
wariantach. Są też i inne potrawy.

BAR MLECZNY PRZY UL. GPvODZKIEJ — również specja­
lizacja plackowo-ziemniaczana; na 8 dań w jadłospisie trzy
rodzaje powyższych.

UL. PODWALE, BAR „DIETETYCZNY” — sprawia wrażenie
jak gdyby był Kopciuszkiem wśród tego typu lokali. Remon-

towcy nie zaglądali tu już od lat — a szkoda, bo przewija się
tędy sporo ludzi.

Barów mlecznych nie ma w Krakowie zbyt dużo, a te które
funkcjonują, są zazwyczaj za ciasne. Właśnie to w połączeniu
z brakiem personelu jest powodem występujących niedociąg­
nięć. Natomiast jeśli idzie o wybór dań, trudno wymagać, by
bar III kat. w swych skromnych warunkach przypominał „Sta­
ropolską”. Może więc rozwiązaniem jest specjalizacja? (bew)

Dom Przyjaźni Polsko-Buł­
garskiej w Krakowie organi­
zuje w r. 1977 78 bezpłatny
kurs języka bułgarskiego d’a
początkujących i zaawansowa­
nych.

Zapisy przyjmuje sekreta­
riat Domu Przyjaźni, osobiście
lub telefonicznie, codziennie z

wyjątkiem sobót, w godz. 9.(9
—17.00. Adres: Dom Przyjaźni
Polsko-Bułgarskiej, Kraków,
ul. Wiślna 9 4 tel. 231-32.

Wypadki, kraksy...
@ Na ul. Siennej potrącony

został przez samochód 12-letni
Marek Jędrzejczyk ■(zam. ul.
Grzegórzecka 99a), który doznał
złamania nogi. @ Na ul. Babiń­
skiego w następstwie kolizji
autobusu linii 106 z „trabantem”
38-letni Stanisław Caba (zam.
al. Pokoju 87) doznał kontuzji
głowy. Służba Ruchu MO in­
terweniowała w 22 wypadkach.

GDÓW — Promyk: IV drodze na

Kasjopeję (ZSRR b.o.) */<"> — 19,
KRZESZOWICE — Nowości: Zdję­
cia próbne (poi. 15 lat) ♦»*/<» —

16, 18. 20, MYŚLENICE — Wisła:
Jeremiah Johnson (USA 13 lat)
***/»=»

_ J5.30, 17.45, 20, NIEPOŁO­
MICE — Bajka: Linia (poi. 15 lat)

— 17, 19, PROSZOWICE — Sy­
renka; Obrazki z życia (ool. 12 lat)
*/«■ — 19. SKAWINA — Junak: Pa­
ni Bovary to ja (poi. 15 lat) ♦*/>»
— 17, 19, Hutnik: Ostatni pociąg'z
Gun Hill (USA 15 lat) — 19. SKA­
ŁA — Grota: Safari 3000 (jap. b .o.)
— 16, 13. SŁOMNIKI — Czar; Po­
dróż (wł. b.o.) »/o«o

_ 11T.30, 19,
WIELICZKA — Górnik: Wielki u-

kład (poi. 15 lat) **]«> — 13, 17, 19.

rej. nr »

2) — teł.

s (N.
i)-

(Gal-

(Kra-
618-55

PRZYSZPITAL-

MYŚLENICE (Szpitalna 2); tel.
204-44 (cala dobę), PROSZOWICE

(Kopernika 2) —

bę).
INFORMACJA

W1A:
KRAKÓW: tel.

240-93 (22—8).
DYŻURNE PRZYCHODNIE:
PRZYCHODNIA REJ. nr 5 (al.

Pokoju 4) - tel. 181-80. 183-86 (18—
22).

PRZYCHODNIA RET. nr

Huta, os Jagiellońskie bl.
tel. 469-15 (18-22).

PRZYCBODNIA REJ. nr I

la 24) - tel 721-35 (18—22).
PRZYCHODNIA

siakiego Boczna

(18—22).
PRZYCHODNIA

NA W MYŚLENICACH (15—20).
PRZYCHODNIA PRZYSZPITAL­

NA I REJONOWA W PROSZOWI­
CACH (Kościuszki 30) — (15—20).

Wszystkie placówki udzielają po­
rad ambulatoryjnych oraz przyj­
mują wizyty domowe w zakresie

ogólnym, pediatrycznym, stomato­
logicznym 1 zabiegowym (inne od­
działy szpitali wg rejonizacji).

POGOTOWIE ł

WYSTAWY

Łazarza 14, wypadki teł. 99, za­
chorowania I przewozy — 238-33.

informacja — 205-11. Centrala abo­
nencka — 236-00, Rynek Podgórski
2 623-30 . Lotnisko Balice 190-29. N
Huta 422-22, Krzeszowice 9,
23. Jerzmanowice 48, Proszowice 9.

Myślenice 999, Skawina 9. Wielicz­
ka 9. 233-54.

POGOTOWIE WODNE MO — tel.

620-93, czynne całą dobę.

■'

APTEKI ••

JANA MATEJ-
41): Obrazy,
artystyczne i

ażdego kto zwabiony ty-
tulem, zaczyna czytać 0-
wą notatkę spieszymy

poinformować, że rzecz nie

dotyczy wcale hotelu ,,Holi-
day Inn”, ba, nawet nie „Cra-
covii”. Mowa będzie bowiem
o hotelu robotniczym nr 11 w

Nowej Hucie. Pisaliśmy przed
kilkunastoma dniami o tym,
że obiekt zamieszkały przez
pracownice różnych komórek
nowohuckiego Kombinatu stał
się przedmiotem przetargów
i sporów. Postanowiono bo­
wiem przekwaterować mie­
szkanki do innego budynku,
ich zdaniem — o znacznie gor­
szych warunkach. Prasowa in­
terwencja spowodowała, iż po­
zostawiono kobiety na starym

z „szykanami”
miejscu, ukazało się nawet
stosowne wyjaśnienie, w któ­
rym dyrekcja
do błędu...

Zwycięstwo
żorne. Dzisiaj
telu nr 11 zastanawiają
czy nie byłoby lepiej gdyby
pozwoliły przenieść się nawet
do baraku. Przyznając im ra­
cję rozpoczęto bowiem szy-

przyznała

było jednak
mieszkanki

się

po­
ko­
si?,

kany. Większość lokatorek
hotelu nr 11 to mężatki oc:e-,

kujące na własne lokum, do
tej pory ich mężowie bez prze­
szkód mogli przynajmniej od­
wiedzać swe żony, zjeść obiad
w ich pokoju. Teraz prawo
takie zostało im odebrane.
Rozpoczęto również tzw. do­
gęszczenia. Po prostu do po­
koju zostawia się dodatkowe
łóżka i... przydziela się współ-
lokatorki. ~

'

są jeszcze
Za cały

czy jedno ___

pnięte z terminologii wojsko­
wej — zwycięstwo okupione
zostało ciężkimi stratami. Wy­
jaśniając. — toszyscy stracili
zaufanie... (mik)

Dalsze sankcje nie
znane.
komentarz wystar-

stwierdzenie zdczer-

Tak wygląda podwórko przy ul. Wielopole 6. Lokatorzy
przeprowadzający remonty w swoich mieszkaniach, kupy gru­
zu wyrzucili po prostu na śmietnik. Obawiamy się jednak, że
MPO z tym sobie nie poradzi... Fot. Wacław KLAG

WAWEL — KOMNATY KRÓ­
LEWSKIE (18—15), SKARBIEC
KORONNY' I ZBROJOWNIA:
(10—15.30), Wystawa - WAWEL ZA-

'GIŃTONY: (niecz.) . GROBY KRÓ­
LEWSKIE — DZWON ZYGMUN­
TA: (9-15.30), PODZIEMIA KO­
ŚCIOŁA SW. WOJCIECHA:
(Rynek Gl.) Dzieje Rynku kra­
kowskiego: (9—16). GALERIA MA­
LARSTWA — SUKIENNICE: (nie­
czynne) . DOM
KI (Floriańska
rysunki,, zbiory
pamiątki po Janie Matejce (10—16),
(sale wystawowe na HI p. niecz.),
KAMIENICA SZOŁAYSKICH (pl.
Szczepański 9): Polskie malarstwo
1 rzeźba do 1765 r. (12—18 wst. wol.),
NOWY GMACH (al. 3 Maja 1) : (10
—10), MUZEUM CZARTORYSKICH

(Pijąrska 8): Wystawa arcydzieł ze

zbiorów Czartoryskich (10—16).
MUZEUM ETNOGRAFICZNE (pl.
Wolnica 1): Polska kultura lu­
dowa (niecz.), MUZEUM HIS­
TORYCZNE (Jana 12): Kolekcja mi­
litariów, i zegarów (9—15), FRAN­
CISZKAŃSKA 4: (niecz.). GAL.
ODDZ. TEATR. (Szpitalna 21) :

(10—18), KRZYSZTOFORY (Rynek
Gl. 35) : (niecz.) . MUZEUM AR­
CHEOLOGICZNE (Poselska 3):
(14—18), MUZEUM GEOLOGICZNE
(Senacka 3): Świat zwierząt I roślin

epok ubiegłych oraz zbiór skal i
minerałów (niecz.), . MUZEUM LE­
NINA (Topolowa 5): Wyst.
— LENIN W POLSCE
FELIKS DZIERŻYŃSKI

_

CERZ REWOLUCJI (9—18),
ZEUM MŁODEJ POLSKI
DLÓWKA” (Tetmalera 28):
klor wsi podkrakowskiej: (11—14),
MUZEUM W PIESKOWEJ SKA­
LE (Ojców): (12—18), MUZEUM
PRZYRODNICZE (Sławkowska 17).
Fauna epoki lodowcowej - zwie­
rzęta egzotyczne, ptaki i owady:
(10—13 wst. wol.), MUZEUM LOT­
NICTWA I ASTRONAUTYKI (al
Planu 6-letniego 17): (10—14).
MUZEUM ZUP KRAKOWSKICH
W WIELICZCE: (7—18). GALERIA
KTF (Boh. Stalingradu 13): Wy­
stawa YENUS: (9—21), PAW. WYS.
BWA (pl. Szczepański 3a>: Między­
narodowe Targi Sztuki Ludowej
CEPELIA COOPEKIM: (11—18),
PAŁAC SZTUKI (pl. Szczepań­
ski 4): Malarstwo Jana LEBEN-

Rynek Gl. 42, Waryńskiego 24,
N. Huta, Rew. Październikowej 6,
Długa 88, N. Huta, Centrum A, bl.
3, pl. Wolności 7, Rynek Podgór­
ski 9. Pstrowskiego 94.

MYŚLENICE (Rynek 10) — tel.
202-77

SKAWINA (Słowackiego 5) — tel.

stała
oraz

RY-
JIU-

„RY-
Fol-

PROGRAM I

6.30 RTV Szk. Sred. — Fi­
zyka, sem. 3

7.00 TTR — Mech. Roln. —

1.21sem.3
< 9.00 Dla szkół: język polski,
dla kl.

10.00
najmł.

10.10
prod. radź, (kol.)

12.45 RTV Szk. Sred. — Ję­
zykpolski—1.3sem.1

13.25 RTV Szk. Sred. - Che--'
mia—1.3sem.1

15.55
16.00
16.20

Program clnia
OBIEKTYW
Dziennik (kol.)
Kółko i krzyżyk Nr

fU PROGRAM
-1 W TELEWIZJI

43

film21.40 We dwoje
fab. prod. TP

22.45 Po premierze — dys­
kusja po filmie

23.05 Dziennik (kol.)

1 lic.
Dla szkół: progr. dla

kl. 1—3 (kol.)
Mściciele - film fab.

16.30
—teleturniej

16.45 Magazyn motoryzacyj­
ny (kol.)

17.05 Studio Telewizji Mło­
dych

17.45 Interstudio Nr 105 —

mag. krajów socjal. kol.)

18.30
świata

18.50
(kol.)

19.00
19.30

(kol.)
20.30

obycz. prod. TV czech.

W starym kinie — Ze
burleski

Radzimy rolnikom

Dobranoc (kol.)
Wieczór z dziennikiem

Z życia wzięte — kom.

PROGRAM II

15.55 Program dnia
16.00 Teatr Telewizji — M.

Dąbrowska — Łucja z Poku­
cie (powt.)

17.15 Sam wśród ludzi —

film ser. prod. TV NRD ode. 3
pt. Rywale (ostatni) (kol.)

18.25 Kto pyta nie błądzi —

Kopernik (kol.)
18.40 KRONIKA (Kr.)
19.00 Dobranoc (kol.)
19.30 Wieczór z dziennikiem

(kol.)
20.30 Wtorek melomana —

progr. muz. .

21.30 ‘ ‘ --■ ■■-■
21.40

publ.
22.00

pianie
22.40

rosyjskim — 1. 23 (kol.)

OŚRODEK INFORM. USŁUGO­
WEJ WUSP „GROMADA” (Flo­
riańska 20) — tel. 271-30, 228-99

(7-18).
PUNKT INFORMACJI APTECZ­

NEJ: 107-65 (czynny 8—15).
CENTRUM INFORMACJI TURY­

STYCZNEJ WAWEL-TOURIST, ul
Pawia 8. te) 260-91. 204-71 (8—20)

SPÓŁDZIELCZY PUNKT PEDIA-
IRYCZNY — zamawianie wizyt
domowych od 16 do 23.30. tel.
293-78. 225-66 .

TOWARZYSTWO ŚWIADOMEGO
MACIERZYŃSTWA (Boh. Stalin­
gradu 13) - tel. 278-08 (16—22).

TELEFON ZAUFANIA: 971-37

(16—22).
MŁODZIEŻOWY TELEFON ZAU­

FANIA; 611-42 (14—18).
OŚRODEK INFORM. DLA INWA­

LIDÓW i TEL. ZAUFANIA PTWK

(1 Maja 5): tel. 228-11 (niecz.) .

PORADNIA PRZEDMAŁŻEŃSKA
I RODZINNA (pl. Wiosny Ludów

USC) (16—19).
TELEFON ZAUFANIA — MILI­

CJA RADZI: 216-41, (czynny cala

dobę)
INFORMACJA

Rynek Gł. 27. pok. 144

(11—18).
POMOC DROGOWA:

740-92 czynna w godz.
144-68 czynna w godz.

POGOTOWIE TECHNICZNE

„POLMOZBYTU", al. 29 Listopada
W> telefon 160-44, czynne 6—22.

KULTURALNA:
teL 244-02.

tel. 755-75.
7—22. tel.

7-15.

24 godziny (kol.)
Mam pomysł — progr.

Spotkanie przy forte-
— Cz. Majewski (kol.)

Wakacje z językiem

PROGRAM II
na fali 249 m oraz 67.67 MHz

DZIENNIKI: 4.30, 5.30, 6.30.
7.30, 11.30. 13.30, 16.40, 21.30,
23.30.

11.55 Kom. o stanie wód. 12,05
J. Haydn — Kwartet smyczk.
A-dur. 12 .25 „Piękna Abigail” —

fragm. opow. H . Heyse. 12.43 Ryt­
my i mei. świata. 13.00 Dla kl. 1H
i IV (wych. muz.). 13.20 Śpiewają
„Wrocławskie Skowronki Radio­
we”. 13.33 Ze wsi 1 o wsi. 13.39
Żołnierski konc. życzeń. 14 .10 Wię­
cej, lepiej, nowocześniej. 14.25 Tti
Radio Moskwa. 14.45 Konc. Ba­
cha. 15.20 Kron. — „Warszawskiej
Jesieni”. 15.30 Studio Plus — pr.
dziewcząt i chłopców. 16.10 Podróżą
muz., po kraju. 17 .00 R. Strauss —<

„Don Juan". 17.20, Tryptyk o sz.'i->
manie sztuki wieku XX czyli rzeeai

o Tadeuszu Peiperze — cz. II „Pa-j
pież poezji 1 awangarda, a czas te-4

raźniejszy". 18.03 Wspomnienia ż3l
Fest. Chopinowskiego. 18.30 Echa'
dnia. 18.40 Urządzenia ziemi. 19.09
Konc. wiecz. 20.00 .Rytm, rynek,'
reki. 20.10 Katalog wyd. 20.15 Pro­
blemy kultury fizycznej. 20.25 Ar-,
cydziela kameralistyki. 20.58 J. Si*
belius — Konc. skrzypcowy d-moilj
21.40 Publicystyka międzynarodo­
wa. 21 .45 Wiad. sport. 21 .50 Komą’
Tot. Sport. 21 .52 w. A. Mozart —>

Sonaty na organy 1 zesp. instr;
22.00 Rad. Tygod. Kulturalny. 22 .4®
Muz. polska XX w. 23.35 Co sły­
chać w świecie. 23.40 Zesp. w’okal^

ny im. Purcella.

PROGRAM III
na UKF 67.94 MHz i 66.89 MH*

9.45 Dyskoteka pod gruszą. io.3g
Dyskoteka pod gruszą, n.oo Zycie
rodzinne — mag. 11.30 z najnow­
szych nagrań Urbaniaka, Seiferta
1 Makowicza. 12 .05 Połudn. wyd.'
mag. z kraju i ze świata. 12 .23 Za
kierownicą. 13,00 Powtórka z roz­
rywki. 13.50 „Brzeg” — pow. j;
Bondariewa. 14 .00 Lato w Filh. 15.0S

Program dnia, 15.1,0 Koman Band
i soliści. 15.30 Za księgarską ladą
— rep. 15.45 Fantazja elektryczna.
16.00 Jam session pod gruszą. 15.20

Genealogia standardu. 17 .05 Muz,'
poczta UKF. 17 .40 Wernisaż — Li­
dia i Jerzy Skarżyńscy. 13.00 Mii-

zykobranie. 18.30 Polityka dla

wszystkich. 13.45 Blues wczoraj 1
dz!S. 19.15 Książka tygodnia — L.
Staff —

. . Micha! Anioł i jego poe­
zje”. 19.35 Opera tygodnia: W. A.
Mozart: „Wesele Figara”. 19.5#

„Pozytronowy detektyw” _ pow.’
20.00 Mini-max — czyli minimum
słów, maksimum muzyki. 20.40 „HT
te dni przedostatnie”. 21 .05 Wielki

planista Wł. Horowitz. Mendelssohn

(1946). 21.45 Kwadrans wokalizy.
22.00 Fakty dnia. 22 .08 Gwiazda
siedmiu wieczorów — M . Polna-
reff. 22.15 Co wieczór pow. w wyd;
dźwięk. — K. Fiedin „Pierwsze po­
rywy”. 22 .45 Ballady i romanse 00

rosyjsku. 23.00 Wiersze z podróży.
23.03 Czas relaksu. 23.45 Progrmn
na środę. 23.50 Na dobranoc śpieę
wa Jim Reeves.Jim Reeves.

PROGRAM IV
x Krakowa na UKF 68.75

DZIENNIKI: 8.00, 9.00, 12.03,
16.00, 16.40.

6.00 Mała muz. poranna. 6.18
Przed pierwszym dzwonkiem —

aud. dla nauczycieli. 6.30 Nas- .e

zesp. — gra Poznańska 13 Rad. 6.13
Pogoda (Kr). 6 .46 Co słychać (Kr).
6.58 Omów. pr. dnia (Kr). 7.09

Wartp posłuchać trzeba zobaczyć
(Kr). 7 .05 Muz. dzień dobry (Kr).
7.19 Radio-rekl. (Kr). 7.29 Fel. W.
Molika (Kr). 7.39 Pogoda (Kr). 7.10
W lud. rytmach. 6 .10 Nie tylko dla

słuchaczy w mundurach. 6.35 Ol­
sztyński konc. rozr. 10.00 Dla id.
VI (biologia) _ „Bariery”. 10.59
Muz. abecadło. 11.00 Dla kl. H lic.

(jęz. polski) „U źródeł”, li.so 1^.

Couperin — Parana fis-moll. 11.39
B. Vaugham — Williams „Sir John
w zalotach”. 12 .05 Uśmiech to zdro­
wie (Kr). 12 .25 Muz. porachunki —

A.^ German — J. Joplin (Kr). 12.43

„Komputer a przestępczość” z Al.
Kusznirem i A. Nartowskim (Kr).
13.00 Dla kl., VIII (chemia) „Kara-
wansera-j Matsubat”. 13.30 Czy
znasz swoje , prawo? — Wypadki
przy pracy. 13.50 Dla szkól śred­
nich (Wych. obywatelskie) cykl:
„Giełda propozycji”. 14.20 Omów,
pr. literack. 14 .25 Sławne romance

— „Majakowski i Lila Brik”. 14.53
M. Glinka — uwertura hiszpańska.
15.05 ------ '■
rep.
wie.
16.20
Vratislavia Cantans
17.10 Nasz punkt widzenia
17.25 Zmienne rytmy (Kr).

Rzeczpospolita Ujazdowska —

K. Mellon. 15.30 Matysiako-
I6.O3 ,Utw. A. Hakenbergcra.

16.50
(Kr).
(Kr).

.
____

17.19
Wyspiański w książce Bodnickiryo
(Kr). 18.00 Z muz. szuflady (Kri,
13.24 Pogoda (Kr). 18.23 Rózmowy
o.sprawach rolnictwa. 18.40 Sztuka
wczoraj i dziś. 19.00 Bad.-Telew.
Sredn. Szk. dla Pracujących —

Jęz. polski. 19.15 Mistrzowie pióra.
' 20.00 XXI

MuzyM
Jesień”

Wszechnica rodzinna.

1977

19.30 Nowe nagr. rad.

Międzynarodowy Fest.

Współcz. „Warszawska
(Kr). 21.00 Aud. lit. (w przerwie
konc.). 21 .20 D,c. konc. 22.00 W . A .

Mozart — „Dirertimento F-dur”.
22.15 Rad.-Telew. Sźk . Sred. d'a

Pracujących — Jęz, polski. 22 .30
Nauka 1 Świat współczesny. 22 .59
Na dobranoc śpiewa Sarah Vaug-
ham.

Za zmiany wprowadzone w o-

statnlej chwili w repertuarze tea­
trów, kin, radia 1 TV — Redakcja
nie blerze odpowiedzialności.
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